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Podejmując zobowiązania ludzie pracy rzeszowszczyzny 
pragną przyczynić się do realizacji wskazali II Zjazdu P L'PR 

Meldunki o podelmowanlu zobowiązań dla uczczenia 
święta klasv robotniczf'1 l Maja naplvwala COI/IZ liczniel. 
Podeimul'le zobowiązania w Czynie I-Majowvm ludzie 
pracy wol. rzeszowski ellO- praglJą przyczynić sle do reali­
zacJI w~kazań l r Zlazdu Polskiel ZJednoczonel Partii Ro­
botniczeJ. wykorzystać rói norodne rezerwy wytwórcze." 

I 
roclą;:1 zaOlSzczędzaJąc przy 
tej pracy 479 rolx>czo-go­
dzin, 
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celu z\\~ekszenia ilości I podniesienia lakości oro.dllktów 
nlezbednvch dla przyśpieszenia wzrostu stopy życiowel. 

NA plerws7.e mleJse.e w po­
deJmowaniU zobowiązań pIer­
ws~oma.lowych wysunęła si? 
',v Krośn:eń"k:m Kopcllnictwle 
:-.Tid·!owym załoga. I Zespolil. 
Wartość zooowlqzań produk­
cyJnych. Jakle podjęli pra­
cowr.icy tego zespoILi wynosI 
ponad 23 tysląc.e zl. :'lip. gru­
py zwlą~kowe ob. Szyd!y. 
\V!e-rta.ka, Pęoaka I Ulbrych 
ta wykonClJą plan produkcJI 
ropy IV kwielniu w 101 proc., 
zaś RTllpy związkowe Pena,a 
i l<ozuL'ala wvkollaią pliln 
produl«:JI gazol!ny w 110 
proc. W II Z-espole HHN za­
logi postanowiły wypro0uko­
\\'<lĆ 960 kg ropy I 15.000 
kg gił7.011ny ponad plan kw ie 
tnlowy. 

Ucllwała Komitetu Centralnego PZPR 
o pracy związków zawodowych 

Związki zawodowe pod kierownictwem partii wyrosłv 
w warunkach demokraell I Lldowel w naibardllel masową 
orltańllacie klasv robotnicze I - liczącą obecnie 4 I pół 
miliona członków - powołaną do obrony Interesów I zdO­
byczy ludzi oracv oraz mobilizowania nalszerszvch mas 
wokół zadań budownictwa socjalistvcznello. Dzlekl wla­
dzv ludowe I zwiazkl zawodowe zdobyły surokle upraw­
nienia l wpływ na wszvst kie sprawy zwiaune z Dołoże­
niem klasy robotniczel .ora z <:zvnny udział w rządzeniu 
kralem. w kierowaniu ~o5Podarka narodowa, w walce 
o wzrost dobrobvlu mas praculacvch. 

Zwlazkl zawodowe wa;lezvły 
Ó wykonanie olan<.iw produk­
cvinvch Doorzez wzrost św:,ado­
mości i aktvwno.~ci robotników, 
rozwiialv ruch .socialistvcz.ne2'O 
ws-oólzawodnidw<! d'la u;zeczv· 
""istnienia zadań olanu 6-le'lnie 
f!O. orzvczvn'ałv sie do ,00pr8-
'Y/V warunk&w or.acv i bviu, or­
Q"a'n'zowa Iv życie kulturalne i 
!Wl'poczvnek ludzi oracv. 

WI<!dza lud<l'W8. oow'Nzaiac 
Itwiazkom zawodowym kontro:e 
nad ochrona oracvi liliowia 
pr.a·cuiRcvch. nad funduszami 
soc;alnvmi i ubewiec.zeniam: 
soolecz,n\·mi. nad warunkam' 
m:eszkaniowl'm:. ku:tura!nvm: 
j zaouatrzen'em ludności. 'lad 
ochrona matki i dziecka. nad 
"icza~ami i or!lanizacia WV1)O­
cz','nku ludzi Dra CI' itd. - otwo 
rzvla orzed ZWiaz.K.ami zawodo­
wvmi w:~<k:e mo?1 iwości i sze- J 
,rokie- oo:e - dz-:alah~a . I'a- conr-l: ' 
leo~zeO'o zasookaia'nia pOtrzeb 
żvciowvch rolY:>tnik6w I oraco­
wn:ków oraz ich rodzin. 

W toku swe!:!o rozwolb zwiaz 
ki zawodowe. orzezwvc:etalac 
oOoZootalości \\'ro2'ich socialde­
mokratvcznvch i tradeunionistv 
cznych tendencii. us;!uiacvch 
p,zec:wslaw:ć ruch ~a\\'odowv 
Dańs-twu ludowemu. stalv s;e 
f1a,jbliiszym oDarciem wiadzv 
ludowei. szeroka or2'anizacia 
m~s pra~t1iacvch. uczest.n:Czaca 
ak-tvwn'e w budown:clw:e soc:a 
listvcwvm. 

W ruchu zawodowym zostala 
u Q'r 1l"",I,· "'a'1'1 a k:erQlWJ1:cza rola 
parti!. Związki zawodowe ko­
rzysta·iac !Szeroko z doświad­
czeń radr.'eck'el1'o ruchu zawo­
dowe!:!o. W'O row a dza Iv w życie 
zasady demokratyćznee'o cen­
tra,lizmu I rozbudmvalv swói 
aktyw w radach zaklarlowvch. 
w vruoach 1.w:azkowych I ko· 
misiach S Dolecz,nych. 

Jedl1akie zwlazkl zawodowe 
w sweipraktvcznel dz'a!ałno­
ści nie .potra filv leszcze ust.a wić 
swych za·dań. swei Inioifljtvwy 
ł ,aklvwności mas w kierunku 
coraz pelnieilSzego wykorzysty. 
wania is1nieiacvch rezerw i mo 
żliwości dla !Szvbszei popra II'Y 
warunków życiowych mas pra· 
cuiacvch. 

.. PrzvczV'l1ialac ile pOważnie 
do rozwiiania twórczel inicia­
tvWY mas w budownictwie so­
cJalistvcznvm, zwiazki zawodo· 
we nie potrafilv w na:eżvlei 
m'erze ,I iak n,a iściślel powia· 
zać aklvwność w tei dziedz:n'e 
z równoczesna slala trOska o 
konkretne potrzeby życiowe lu­
dzipracv. Na skutek stosowa· 
n'a czestokroć w dzialalności 
praktyczne.i metod admin:stro· 
wan;a 'l;amiasl wzmal2'ania ini· 
cia,lvwv i aktywności mas oraz 
na skutek n:edostatecznie ener­
l2"czne-l1'o przeciwstawia.nia sie 
b;urokratvcznvm wypaczeniom 
i 1.an~edb.an:om ze strony nie­
któryCh orl2'anów administracii. 
zwiazki zawodowe n;e ueTunto 
wall' na:eżvc:e swego autorv· 
tetu w~ród mas. We.le insta,n­
cii zw:~zkowvch, n'e wvlacza­
jac CRZZ i zarządów glÓw· 
nych - zwlaszcz.a z,w;az,ków: 
metalowców. slużby zdrow:a.1 

chem:ków'. górni:k6w. oracownl. 
ków roln:ctwa I leśnictwa - nie 
re<lQ"owało należvcie na bolac't­
ki . i istotne potrzeby robotni­
ków i pracowników. tolerowalo 
wvoadkl narUS7.an:'H ust.awodaw 
stwa pracy I zasad bez,p:eczeń­
stwa i hi\1"ienv . p.r<!CV. nOe prze­
iawialo d06,tatecznei inidatvwy 
i stanowczości w sorawach wla 
ści·.vego wykorzystania wielomi 
lionowvch funduszów 5oc;al­
nvch i innych ~rodk6\V dla po­
nr.awv warunków oracy i 00-
trzeb bv·towych za lo..,., W rezuJ­
tac'e tych zan:edhali wzrost 
zwiatKów zawodowych nie na­
dażał za wz!'OStem 7,atrndn:e­
n'a - okolo I m'!:on robotn'­
ków i pracowników oozostaie 
poza zw'azk.ami zawodowymi. 

Brak ofensywności i wytrwa­
łości w pracy zw'azków sprzv­
ial n:ewlaściwemll stosu,nkowi 
admin;lStracii. I2'OSoor1~iczei do 
or~inów iw'iazko\vvćh zwłasz · 
cza w resortach: PGR. p.zemy· 
siu maszvnowc·2'O i ch<,mii. co 
w rezuHac:e doorowDdz.ifo do 
zan:edbań zarówno w zakres'e 
produkcil lak i pOlrzeb zalóll. 

Zwiaz;kI z.awodowe n'e wy· 
k.azv\\·a!v dostatecznei aktywno 
ści w dz:edzin:e kr?:ew:etnia so-· 
ciaLstvcznei św'adomości. no .. 
wel2'O s-tosll>nku do oracv lwia .. 
snosci społeczne!. Dz:ałalność 
zwiazków bvla czesio orlerwana 
od !!!ciwneQ"o nurtu politvczne­
/lO 7:vc:a kraiu. zwl~szcz<! od 
zadari w dz:edz:n;e umacn;an:a 
soi uszu roOOtniczo-chlooski~o. 

Wielu działaczy zwlązko-
wvch z.amiast pracować z ludź· 
mi i żvć życ'em robotn:ków, ich 
troskami produkcvinvmi oraz I 
klooolami i bolaczkamiżl'ciowv 
mi - odrywalo s'e n:eiedno· 
krotn;e od mas. woadało w na­
stroie samousookoien:,a I bez· 
troski, tracąc większość swego 
czasu Jla 'kancelaryjno-biurokra 
tyczną krzątan.inę, na zbędne 
często jałowe zebrania, oopr .. wv 
i powierzchowną, rormalną. pa· 
pierkowa robotę, Wieludziala­
rzy związkowych 'l8pomn·i~ło n 
wskaza,n:u Lenina że "łączność 
z masami. to lest z Ol!'romną 
większościa robotników. jest nal 
ważnielszym, nalbardziel pod­
stawowym warunkiem wszel­
klei bez wvlatku działalności 
związków zawodowych". 

Zród/em tych słabOOcl w 
pracy zwIązkowej Jest brak 
poczucIa odpowledzlalno§el 
przed masami l przed partią 
ze strony wielu aktywistów 
partyJnych. dzla/a.lących w 
zwlązkoch zawodowych, je8t 
ł1ledocenlanle przez wiele In· 
stancjI pa,rtyjnydl roll zwląz 
ków lClJwodowych Jako naJ­
watnleJszej tr'ansmlsJI do 
mas, J-e6t nledOlS!a1oczne kie­
rownictwo związkami ze slro 
ny pa·lill. 

Obe~nie, gdy na czolo na­
szych zadań II Zjazd PartiI 
wysunął sprawę wydaitnego 
podniesienIa pozIomu życio­

wego ludnośct pracującej. 

nl.ezbędne Jest radykalne ulep 
szenle pracy związków zawo­
dowych, POdniesienIe !ch ro­
II w pa,ństwle lunowym i Ich 

autorytetu 
szych mas. 

o 

wśród 

* • 
najszer-

Realizując wytyc.zne II 
Zja,zdu Parti!, Homltet Cen-

tralny stawia -przed -organlza 
cjaml pal"tyJnyrnI oraz przed 
czlonkami partit. dZlwlaJący­
mi w związkach zawodowych, 
następujące węzłowe zadania: 

. t Związki _zawodowe powinny wszechstron­
nie pobudzać i rozwijać twórczą inicjatywę pro­
dukcyjną robotników, majstrów, techników i in~ 
żynierów, socjalistyczne współzawodnictwo w 
,..-alce o wykonanie planów gospodarczych, o sta­
ły w:zrost wydajności pracy, o oszczędność su­
l'OWCÓW i paliwa, o obniżkę kosztów własnych, 
o wysoką jakość produkcji, gdyż jest to główna 
metoda budowy socjalizmu, wiodąca do wzrostu 
stopy życiowej mas. . 

ReaJlzuJąo wytyczne II 
Zjazdu. który wskazał na ol­
brzymIe rezerwy WU<J6tu pro 
dukejl w przemyśle I zwłasz· 
cza w rolnlctwte dla Iep6ze­
~o z3slXi'kajania potrzeb lllrl­
noocI - związkI zawodowe 
powInny rozwijać wielootron 
ną twórczą SJktywność kla6Y 
robotniczej w celu cora? lep.­
Bzego wykorzyslania tych r€­
·z€.rw dla realizacji zadań pl.a 
nu 6-letniego I oolą.gnlę-cla 
wydatnego wzroo1u poziomu 
życIowego mas pracUjących. 

ReallzuJąc podstawową za 
LSadę "wspó'lz,awodnlctwa , ,.­
braterską pomoc ze etr011)' 
przodUjących dla pozootają­
cych w tyle w celu osIągnię­
cia ogóln,e.go pootępu, związ­
kI zawodowe powtnny szero­
ko populaorY7.0wać 00 I ą.,.'{1:1 1ę<:la 
przodującychrobotnlk6w, 
którzy stale I 6ystematycznle 
przekraczają średn te normy 
w danym zakładzie. pode I <ł­
gać do Ich pozlomuca.łą za­
łogę ipOp17€Z otaczanie tros­
klIwą opieką I pomocą' mniej 
śWladom,l'ch l zacofa,nych ro­
botników. 

ZWlą7,kl zawodowe powin­
ny ze zdWOjoną ene-rglą zwal 
czać jaskrawe wypaczenIa. ha 
mujące rozwój współzawod­
nictwa: pogoń za paiplel-ko­
wym!. formalnymi efektami 
bez pokrycIa w życiu, wszel­
kie próby bez d uslllego I ad­
minIstracyJnego wysuwania 
zobowląu\ń. bez odwołanła 
~Ię do śwIadomoścI załogI. 
kampaniJność we wsp6lzawod 
nictwle Itp. 

Niez będnym j(\6t prze pro­
wa,dz.anle systematycznych 
na,ra-d wytwórczych I rozwIja 
nIe współzawodnIctwa w 0-
parcIu o grupy związkowe. 
które powInny kontrolować 
przebieg realIzaCji zobowlą­
wń. dokonywać comleslę.cz­
nyeh 00"--11 Ich realizacjI, bu­
dzIć InIcjatywę 6zeregowych 
robotnIków I pogłębiać świa­
domość, i'e wzrost wydaIno­
ocl pracy I obnIżenIe kooztów 
wla&nych Jest niezawodną 
drogą do podniesIenIa. płac 
realnych I WZr<J6tu stopy t y­
cloweJ najszer6zych mas pra­
cUjących. 

Niezbęd:ne jest ustalenIe w 
ka~dej gałęZI goopodarkl na­
rodowej przez zwIązki zawo­
dowe I resorty goopoda.rcze 
szcregółowych I konkretnych 
zasad wsp6łza,wodnlctwa o 
tytuł przodownika pracy. naj­
le.p/3Zego w zawodzIe. o tytuł 

przodującej brygady (zeepo­
łu). () tytuł przodUjącego za· 
kładu, o prawo do sztanda­
rów przechodnich zarządów 

głównych Zw. Zaw. I CRZZ. 

ZwIązkI ~wodowe powln' 
ny wszechstronnie rozwIjać 

ruch .racfonallzator~. . _ .. 'by 
racj0nallzacJI I te-::hnl kI, 
współpracę przodUjących ro­
botników I l'I1zY'llierów, poko­
nywać bIerność I biurokra­
tyzm niektórych ogniw wad­
ministracJI. które przez tępy 
konserwat~·zm I niechęć do 
usprawnień I wyn.alazków 
tlams7ą lnl-::,latywę i talenty 
przodujących ludzI. 

Ważnym zadaniem związ­
ków je6t ,równld organizowa­
nie wliI'):>Ólnie z adm!..nlstraeją 
za,nledhJJ.nt>.go CZę6to I1ZkOle-j 
nlazawoclowego w zaklad<1>ch, 
zwlćl6,l(!za rol~zieży , . rOOOlnl-

1 (Ciąg dalszy na 8tr. 3) 

Za łamanie 

N osU wilk ra!y kilka -

czyli o spekulancie, 

i awanturniku 

Władysławie Macboslu 

z Gwoźnicy 

Władysława Machosia z 
Gwożnicy Górnej znają sze· 
roko l daleko - zabijaka, a­
wanturnik, spekulant. Temu 
pogroził, innego zbe5zŁał. O­
mijali go ludzie jak "zapo· 
wietrzonego". A jemu wła­
śnie o lo chodziło. . 

- Boją się mnie, .. he, he, 
he, źaden mnie nie ruszy -
chelpil się Machoś. 

Pewny swego, zło!y! poda­
nie do Prezydium GRN w 
Niebylcu o umorzenie do­
staw ziemniaków, Opiniować 
podanie miał zespól gromadz 
ki. 

Początkowo Jako~ nikt nie 
chcial powiedzieć sweao zdJ' 
nia (znali ,'v\achosia z"tej gor 
szeJ strony). Pierwszy zdeey 
dował się Stanisław Lubas. 

- Dobre gospodarstw'J, 
nie zniszczone. Ma przecież 
możli\V~ści wywiązania si,: 
z obOWiązkowych dostaw ... 

- Racja, dobrze mówi -
poświadczyli pozostali człon­
kowie zespołu i podanie za· 
latwiono odmownie. -

A Macho~ czeka I na ,,,y. 
niki. Wracał właśnie do do­
mu Lubas. 

- Ng i jak tam Lubas. za· 
łatwiliście dobrze czy źle? 

- Dobrze, odparł Lubas -
odstawisz ziemniaki. 

- Ach ty draniu ... na Lu· 
basa posyp a Iy 5ię uderzenia. 

W ZAKLAD.\GI PRZE.\t 
GUMOWEGO \V V: El ICY pod­
jęlo dotycJiczas wicie bbowią­
zań pierw,;zornaiowyc.lt na ogól· 
ną sumę 584.744 zl. Z0bo\v~ijza­
nta dotyczące polepszenta ja­
koś>ct produkcJI przynl·ooą za­
kładowI 183.70:3 zł G6zczęd­
noścl, a postanowienia do­
tycz,tOO skrócenia remootów 
maszyn. ponadpla<11oweJ pro­
d ukcjl. oszczę-rlnoŚ<.:iowe I In­
ne pozwoh załodze wygoopo­
dlll'ować dodatkowo ponad 
,50 tystęcy zł G67,czędnoścl. 
Do re.aIIzacji tak poważnych 
zooowlązań w znacznej mie­
rze przyczynIą sIę takie po­
f; t;;U10W I<:'n la , jak np. brvga­
dy ob. Nledźwledzklego, 'któ­
ra pootanow!la przekraczać 
plany dzIenne do końoa pIer­
wszego. półrocza o 30 6ztuk 
opon, brygady ob. Zetora z 
wulkanizacJI, która do koIka 
II kwartału 'podnle<;le jakość 
wykonywanyc,h opon l będzie 
uzyskiwać 99 proc. produk­
cji I gatunku, 

Cala załoga plan II <kwar­
tału wykona na 2 dnI przed 
termInem. 

• • 

• • • 
ZALOGI ZAHLADOW 

PODLEGŁYCH WZPT-iVIB 
dadzą ponad plan II kwarta­
łu około milIon sztuk C€gly, 
M. }n. pracownicy cegielni 
Nehrybka postanowili skró­
cIć termin wykoo<łnla zadań 
II kwartaJu o 5 dnI. daJąc 
80.000 sztuk oogły ponad 
plan, Załoga oo,glelnl Buszko 

PRACO"V'\TICY GORLIC­
KIEGO HOPALNICTWA 
NAFTO\VEGO )}(Xijęl! zobo­
wl'12anla prodlik-cyJn.e na 0-
gólną wartość 85.;~22 zł. Po­
stanowili oni m. In. dal: po­
na(\ plan II kwa,rwlu 10.661 
kg ropy, 83.200 k,g gazolI­
ny i 21.4.10 m s~e§C. gazu. 
Na wyróLn[enie w poc1elmo­
;vaniu zobowiązaó za6ługu.l~ 
IKopa,JnI,a, w któri\J klerownl­
k!em je6t I{uol Swlerz Pra­
cown '('.y teJ kopalni zoboWlą­
za,l! /Się wykonać pla>l1j)fodu k 
ej.! ropy w m!c.sIącu kwfoetnlu 
w 101,11 proc. oraz oczyścić I 
I za.beZple.:lYĆ zbIornikI I ru-

wlce 'Plan II kwartału wyko­
na do 27 czerwca, t.!. w ter­
mlnJe królSlym o 3 dnI 1 ·wy· 
produkuJe dodatkowo 50 tys. 
6ztl1k c~g!y. Sanocka cegl€l~ 
nla wyk011a w II kwartale 20 
tys. sztuk surówkI ponad 
pl8ln, a załoga cegielni w Z<1-
sławlu 20 tys. sztuk surówkI. 
CegIelnIa Haczó~v wykona po 
nad plan II kwarta/u 25 tys, 
sztuk surówki. a cegIelnIa 
Humniska 20 tys. sztuk Sd­

rów,kI. Ceg[elnla Orzechów­
ka, Domaradz I Zarszyn \\ y­
procluJ(Ują ponad plan w 
II k wa,rtale 59 tys, sztuk su­
rów:': I. ZałogI przemyskich 
~glelni wy~ont!ją ponad 
plan II kwartału 23Q tys. 
sztuk cegły. 

obowiązkOllJyC~ do.~taw 

surowo karać 
Lubas upadł na ziemię, ale 
/l\achosia to nie powstrzyma. 
ło od dalszych rękoczynów. 

.. Powslrzymaj~" go nil 
dłuższy czn, zaoewne sank· 
cje, jalde wyciągnie wobec nie 
go wladza ludowa, bowiem 
MacIJoś zastal aresztowany. 
Czeka go kara. 

Co za dużo - t~ 
j 

niezdrowo 

Czy wiecie dlaczego gm!· 
na Ropczyce zajmuje dzie­
wiąte miejsce w powiecie dę· 
blcklm w realizacji obowiąz· 
kowych dostaw mleka i żyw. 
ca? 

Dlatego, że Prezydium 
GRN ma oczy zupełnie zam­
knięte na różnef?o rodzaju m1 
ch!ojki. oszustwa. jak: bez· 
p:awne rozkumulow~nie gruJl 
tow, czy zmniejszanie obo· 
wlą7.kowych dosiali' bez uza­
sadnionej prz)'czyny . 
Choćby taki Borowiec z 

Ropczyc - prowadzi wspól­
ną gos[Jodarkę ze swvm zię· 
ciem Steranem Jaro;zem I 
faktycznie w~póln;e użytl<uj.} 
7.87 ha ziemi. mają oni jed­
nak gospodarstwo rozkumu· 
łowane. 

Borowiec (I sl'tka Jpmu po~ 
dobnych) potrafił wyciągnl)ć 
wnioski z te~o "o;cowskiel!o" 
stosunku Prezvdium GRN 
Gospodiłrstwo Borowca ZH!~~ 
ga z ,obowiązkowymi dosta­
wami - 214 kg żywca jesz· 
ue za rok ubiegly i włos z 
glowy nikomu nie spad!. 

W tym roku Slefan J~ros7. 
dokłada starali (Prezydium 
GRN żywo mu pomaga), by 
nie dosiać si~ nI! listę dluż­
ników - wnosi prośby () 
zwolnienie z obowiązkowyc11 
dostaw mleka rzekomo dla 

hodowli. p() otrzymaniu 
zmniejszenia dostawo 200 ii­
trów mleka. cielę zostało 
sprzedane (nr kwitu 50243). 

Dla kontroli (komisyjk~ 
łatwo da się "spławić"), wy· 
starczy pokazać cielę ... 8 mie 
sięczne z pokaźnymi rogami. 
Lwierzą, że to "cielątko" P)· 
trzebuje jeszcze mleczka. BI) 
row;ec ma już w tym wzglę­
dzie praktykę ... 

Tym razem "rodzinka" Bo· 
rowe.] przebrala miarę. A co 
za dui.o, to niezdrowo .. , e­
go zjania Jest pewnie i Pre· 
zydium PRN w Dębicy, ja~ 
rówl1ict j prokurator - pra' 
wda? 

Moł.e W mąju, moie 

w grudniu 

Nosili mleko chlopI z 
gromady Luba!owa do gro 
mad7,kiej zlewni w ~tyczniu, 
nosili jeszcze w lutym, co· 
raz niechętniej w marcu. W 
kwietniu niektórzy pr~estalI 
całki!'m nosić mleko, 

Wielu Ich jednak codzien­
nie przychodzi do gromad~ 
kiej. zlewnI i pyta: kiedy wre­
~zc'e otrzymamy pieniądze 
za doslarczone w styczniu 
mlekcr. 

- JuirO ... 
Nazajutrz także usłyszell 

slowo - jutro ... 
Nie, chł('~i z Lubr.towa 

n!e .otr~ymaią, należnych im 
plel1lędzy, gdvz jednego dni:i 
pracownik, \dóry dostarcza 
m.leko d.o Dukli Dobrał te ple-
nladze l .. , przepito . 
. Nawet toasty, jakie wzno­

~Ił on z~ zdrowie chłopów ~ 
do~tawcow mleka, nie powln· 
ny '."str~YfT!ać prokuratora od 
wyclą(5nlęcl& konsekwencji. 
C.hlopl muszą należne im pio 
nlądze otrzymać. 
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loclol sllownl 
hllty Im. Lenina 

po prUie parowej 
KRAKOW (PAP). Budowni­

czowie wielkiej siłowni huty 
im. Lenina złożyli meldunek: 

Braterska współpraca uczonych republik związkowych ZSRR II 
stanowi rękojmię nowych sukcesów w rozwoiu nauki radzieckiej Plenum ORZZ obradowało w Rzeszowie 

W poniedziałek 12 bm. odbyło się w Rzeszowie 
plenum' ORZZ, na którym omówiono zadania 
związków żawodowych postawione przez II Zjazd 
PZPR. "Pierwszy kocioł wysokopręż· 

ny przeszedł próbę parową 
pod maksymalnym obciąże­
niem, uzyskując pełne ciśnienie 
robocze". 

Po wygaszeniu paleniska 
gnrpa rozruchowa, wspólnie z 
ekłpą radzieckich specjalistów 
przystąpiła do szczegółowe­
go przeglądu obmurówki ko­
tła, oraz badań caleJ skompli­
kowaneJ armatury. 

Terror kolonizatorów 
angielskich w Kenii 
LONDYN (PAP), Jak nr)-

nosi prasa, w ci~gu ostatnich 
dni wojska angielskie w Kenii 
zaareszto\valy i wyslaly do spe 
cjalnych obDzcJw koncentr~cyj­
r.ych ponad -100 osób spośród 
miejscowej ludności murzyń­
skiej. 

Now:1 ekspedycja kam" 
przeciwko spokojnej ludności 
Kenii. rozpoczęta Ił kwietni?" 
wspierana jest przez lotnictwo 
wojskowe. Wojsko i pCllicja:ln 
giclska przeprowadzają ma-
sowe aresztowania w rezer-
watach, które zamieszkują Mu I 
rzyni z plemienia Kikuiu. We­
dług komunikatu sztabu wojsk 
angielskich w Kenii, od 3 d., 
9 kwietnia zabitych zostalo 120 
Mllrzynów. 

I MOSKWA (PAP). W Państwowym Uniwersytecie wj 
Moskwie na Wzgórzach Leninowskich odbylo się 12 
bm. uroczyste plenum AlIademil Nauk ZSRR, poświęcone 
3QO rocznicy zjednoczenia Ukrainy E Rosją. Na uroczy­
stość przybyło przeszlo 1000 naukowców, w tym delega­
cje uczonych Ukraińskiej SRR I wszystkich Innych repu­
blik związkowych. 

Plenum zagaił prezes Aka­
demii Nauk ZSRR A. Niesmie­
janow, Stwierdził on m_ in., 
że zjednoczenie Ukrainy z Ro­
sją przed 300 laty uratowało 
naród ukraiński przed niewolą 
i przyczyniło się do Wlmoe­
nienia państwa rosyjskiego, 
Wi~łe uwagi poświęcił mówca 
rozwojowi więzi kulturalnych 
między narod!lmi ukraińskim i 
rosyjskim. . . 

W końcowej części przemó­
wienia A. Niesmiejanow pon­
kreślii, że braterska współpra­
CR uczonych wszystkich repu­
blik związl<owych st:anowi rę­
kojmię nowych sukcesów w roz I 
woju nauki radzieckiej. 

Zebrani serdecznie powitali 
przemówienie prezesa Akade­
mii Nauk Ukrainy A. Pa!łani: 
r.a, 

A. Palladin przekazał w 
imienia liczonych ukraiń~kich 
pismo powitalne do Akademii 
Nauk ZSRR oraz dar w po­
slaci 2,500 tomów różnych 
prac w)fdanych przez Ukraiń­
ską Akademię Nauk. 

Obszerny referat o hls'!ory' 
cznym znaczeniu zjednoczenia 
Ukrainy z Rosją wygłosi!;] 
członek Akademii Ar.na Pan 
kratowa. 

O współpraey gosl'or1~rcze.i 
narodu ukraińskiego i rosyjskie 
go mówił A.Rumiancew. 

.' Cały nar6d· francuski domaga się 
zaprzestania brUdne) .'Jay w Wietnamie 

Oświadczenie Komunistycznej Partii Francji 
PARVZ (PAP), D7iennfk 

"HumRnite" w dniu 12 bm. opu 
blikow.alośwfadczen!e Komunl­
stycznei Partii Francii w zwią?; 

ku Z konfiskata ostatnieQ') n.a­
kładu .. Hum.anite Dimanche". 

świata 

Oswiadcze-nie oodkreśl.a. że 
Komunistvczna Partia Fral1cji 
z oburzen:e.m oro1es1uie orze­
c.iwko faszystowskim metodom 
orzemocv. stosowanvm orzez 
rzad. Wzywa ona wszvstkich re 
oubHka,nów bez \\izQ'1edu na ich 
Nzekon.ania. .abv wvstapili 
wspólnie z nia w obronie wolr:o 
ki prasy i demokrflcli. Powo­
dem k6,~fiskatv .. Hu.m?!lite D,i­
manche - 0'k~f o:;wl2.c!czen:e 
KPF bvlo zarn;eszclen~ 
n,-ze:!: too:smo arłvkulu n8WO­
fuia~Q'o do ustanowienia PO­
ko:u w W:einam:e. "P.umaaite 
Dlrnanche" ,al jeszcze' zdemJ­
sl(()wal~ cel brllnnel woinv. któ 
reizaorzestan:a iednol2'loś<Jie 
domalZ3 sie .cały naród ,rran­
(':Iski. :\\6\\"18 ona tli awde o 
zhroa.n:rH'; po!itvce USA zm'e 
rZaiqCc1 do !-;ontvnuowanla; 

SZTOKHOLM, Prasa szwedzka I 
pOdaje, że Rada Naezclna PartE 
LUdowej sk!erowala pod adre­
sem rządu interpelację z t.ąda-

I niem, aby uczyni! wszystko co 
w Jego mocy, by dop,'owadzlć 
do zakazu broni atomowej. · . . 

PEKIN. Jak donosI radio ja­
pońskie, dnia 12 bm. odbyła się 
w Hiroszimie międzynarodowa 
konferencja pacyfistów. Na kon­
ferencji tej uchwalono jedno­
myślnie dek!aracj~ w sprawie 
zakazu broni atomowej I Innej 
bron! masowej zagłady. · . . 
PARYż'. W -dniu l2 bm. sPra­

wa "armIL" europejskiej" byla 
przedmiotem burzlIwej dyskusji 
l1a posledzeni u francuskiej Rady 
MI"istrów. Agencja Yrance Pre­
!<Se donosi, że w ,związku z t~ 
dyskUSją wie!u mInistrów gaull!­
stow.~kich zapowledzialo podanie 
siE: do dymisji. 

NOWY JORK. Jak dono~i uru­
gwajski dziennik "La Tribuna 
Popular' \ \V Montevideo zakoń­
czył się strajk. który trwal 10 
dni i był proklamowany 11a 
znak protestu przeciwko zwol­
nieniu części robotni ków z pra­
cy, Ządania strajkujących zo,ta­
ły uwzględnione I zredukow3-
nych robotników przyjęto Z po­
wrotem do pracy_ 

• • 
.LONDYN. Agencja Reutera do­

nosi z Nazaretu o pierwszych w 

tym mieśCie l1.raela wyborach 
mUńicypalnych, które przynio~ły 
duty sukces komunlrtom, Ko­
muniści są najsIlniejszym ' stron­
nictwem w radzie munIcypalnej 
Nazaretu. 

• 
PEKIN. Jak donoS'! Agencja 

Nowych Chin, jeńc)' wojenni 
"pośród chiilskich ochotników 
ludowych, I<tórych AmerykHnle 
wywieźli z Karej na Taiwan, 
zmuszeni zostali do wstą::nenia 
\V szeregi armil kuomintangow­
sklej. 

• 
:PE,KIN. Agencja Nowych CI1?n: 

donosi. że dowództ\vo arneryk8ń~ 
skje postanowiłoprzeprqwadzle 
VI okresie miE:dzy ,~O kwietnia a 
25, czerwca wielkie manewry 
WOjskowe w południowej Korei. 

... "'. l 
MOSKWA. AgenCja TASS do-

nosi z Dżakalty, lI! w Tndon,ezj; II 
szerzy się ruch, popIerający żą­
danie zerwanIa unii i11clonezYj­
~ko-holendersklej i ~wróceml\ 
zachodniej części Nowej Gwinei 
państv.·u in'lonel.yjsklernu_ 

* • • 
BERLiN, Jak donosI agel1cja 

ADN, w Duesoeldorfie odbyta 
slę konrerencja młodzieży zacho­
dnio-niemieckiej z udziałem 110 
delegat!,,\,. 

Uczestnicy konf~rencji potępili 
projekt r7.~du Adenauera wpro­
wadzenia obowiązkowej' e!uthy 
woj~kowej w Niemczech zachod-
nich, ' 

(PAP), 

Wiadomości sportowe 
k • • • z -I'asu l z zag .. anl(~y 

WILCZEWSKI NA./Lr.I'SZY w DRUGIM' wvSCIGU 
n.O'''··l'ROI,NYM ' 

Mieczys{a:v \V'ilcze:~.'5ki 

GŁUCHOLAZY (PAP), Drug! 
kontrolny wyścig, jaki rozegrali 
13 bm. czołowi kolarze polscy 
przygotowując się do VII Wy­
ścIgu Pokoju .,Trybuny Ludu'~, 
.. Neues Deul.o.chland" i "Rudeho 
Prava" wygrał Wilczewski przed 
Grabowskim i Kl'ólakiem. Trasa 
wyścigu ze startem i metą w 
NysIe wyno9ila 145 km. Wyścig 
odbył sIę przy niesprzyjającym 
wietrze do półmetka, a trasa 
miała kijka ostrych wzniesień, 
na których zadecydowały się lo­
sy wyścigu. Na starcie stanęło 
2ł zawodników. 

WYNIKI: 
1) WllcuwsId. ,... 4:05:27 

2) Grabowski ~:05:28 
3) Królak 4,05:U 
4) . Lasak 4 :05:29 
5) Ulik 4:05:30 
6) ChwiendaC1! 4:0~:30 
7) Hadasik 4:05:32 
8) Liczkiewicz 4:05:33 
9>' Zdullek 4:li5:34 

10) KlabJński 4:05:35 
Po dwóch wyścigach w pun­

lacji ogólnej pro\\'adz! W!lcLew~ 
ski - 58' pkt" pl'1.ed Grabowskim 
- 54. pkt,. Kr61aklem - 48 pkt" 
IJIj Idem - 46 pkt._ Klabi,',skll1l 
- .5 pkt" Chwlendaczem - 37 
p!r.:t., f.iBsa!<łem - 36 pkt., Hada­
slklenl - 36 pkt., Llszkiewiczem 
- 33 pkt. 

KOLARZE BUt.GARn I CSR 
W VII WYSCIGU POKOJU 

WARSZAWA (PAP), Wśród 
kandydatów do reprezentacyjnej 
drużyny Bułgari! na VII Wyścig 
POkojl,t "Trybuny Ludu", 
"Neues peutscl1land" I "Rude­
ho Prava", znajdują się m. in. 
Todorow, Nedelczew, Ognensky; 
Bobczew, Stojczew, Rasew, DeI­
C2ew i Stanczew. 
, KJlku z tych zawodników, jak 
np. Ognensky; Rasew czy Bob­
czew braló jut udział w popt'7.e­
dnich wy§cigach pokoju, wy!(a­
zując doslj:onałe przygoto.wBnle 
I wielką ambIcję w walce na 
trasie. . ~ 

Po tl'ZeĆiej eliminaCji kolarzy 
czechoslo\vackich, ustalona zo­
stala drużyna reptezentacYjna 
CSR' Tia VII Wyścig Pokoju. Na 
starc!e W WarszawIe zobaczymy 
następujących zawodników: Ve­
seTego, Rużiczkę, Kubra, NachM­
gaia, KUcha· i Krzyskę. Re7.er­
wowymi będąSlj:ol'zt:pa i Malek. 

rO"lsz('rza!l:a tei wo;ny". I 
w zabl1czenill ~we2''' ośw;ad 

~7.en;o K",m,m;stvcz:1a Partia 
Francji wzywa wsz\'stkich lu­
dzi or3CI', W!;zvs,tkich oa\r'otćw 
do umacniania' icdno;c; sil. ea 
!eQ'O nal'Odl1 w Ivake orzec,:w­
ko .. europeis1,;ei WSTJc'):noc:e 0-

bromwi". w wal::e o ookói w 
Wietnamie, 

N ieu8wno Dulles wystąpi! l 

pianem t. zw. "polączonej 
akcji", mającej na celu rOl­

szerzenie wojny w fndochi­
nach, ktMa z kolei miała uto­
roi\'ać dr()g-~ do arnerykari­
sk!ej agft~sji przeciwko Chi­
(lom LlIQOWyl7l. Domagając 5i~ 
od rządów hrytyjskiegn i f[,'ln: 
cllskieg-oogłoszenia wspolnego 
o,ó.\\-ia(k7.cni~w sprawie ,.pei­
l 'l,czon ej ahji", "meryk~llski 
sekretarz stanu zmierz~ l d') 
rozbicia konferencji gen ew­
skiej, Jdóra ma rozpatrzyć mię 
dzy innymi spra v.-ę pokojowe­
go uregulo\\'jnia rrob.lE'H1u lr.­
docbin, Cheial -- jednym slo­
wem -- przed konferencją ge­
-newskę zmC:1tow::lĆ "front 7.;).­
chodni". który pod dyktandf'm 
alTlNykańskim' sabolowałbv 
pracę- konierencji genewskiej.-

W kolach rządzących Fran­
cji i \VieJkiej Brytanii ame­
rykańskie plany nowych a­
wantur wojennychspotkaly <,;ę 
jr.dnak 'l dużym oporem, 
Wsiadł więc pan Dulles \y s.a,~, 
molol, by na miejscu. w LorI­
dynie i Paryżu, próboll'?ć 
szczęścia IV montowa niu "jed­
ności" mocarstw zachod nich. 

W Europie powitał pana Du!­
le~a .z?o?ny chór prasy . bry· 
tYJskleJ I fral1cuskiej, doma­
gający się odrZtlceniaplanów 
amerykallsklch. "Polityka gróźb 
i ultimatum - pisze angielski 
.. Dali)' Herald" - w oo-óle 
nam się nie podoba, j~dn;k±e 
nasza niechęć do bkiejpon­
tyki jest jeszcze głęhsra w 
przed dzieli . konferencii. . na 
której tak poważny !-;or,Jlikt (in 
c1ochiński) powinien być ure­
gulowany", 

Zjazd radzleckicb' 
pracowników 

przemysłu spożywczell 
,\\OSKWA (PAP), W sali 

W obradach wzięli m, in, udział: sekretarz 
CRZZ - tow. Stanisław Kowalczyk, przewodni­
czący ORZZ tow. St. Haber oraz aktyw związkowy. 

kolumnowej Domu Związków 
Zawodowych w Moskwie od by 
wa się Zjazd Związku Zawo­
dowego Pracowników Przemy­
słu Spożywczego. 

Referat: "Zadania związków zawodowych w reaIi­
zHcji wytycznych II Zjazdu PZPR", wygłosił sekre­
tarz ORZZ tow. Tadeusz Sadaj. 

Sekretarz KC zwiazku A, As­
łanow w reieracie -sprawozda­
wczym stwierdził, że w Zwią­
zku' Radzieckim nieustannie 
zwiększa się produkcja arty­
kułów spożywczych. Pracowni­
C)' przemysłu spożywczego PCl­
myś1r.ie realizują program ra­
dyka Inego zwiększenia produk­
cji artykułów powszechnegl) 
użytku, nakreślony przez par­
tię komunistyc7.ną i rząd ra­
dziecki. 

W dyskusji szczególnie mocno· podkreślono spra­
wę dalszego umocnienia organizacji związkowych. 
Dużo uwagi poświęcono uaktywnieniu rad zakła­
dowych w celu zrealizowania postulatów wysunię­
tych na konferencjach sprawozdawczo-wyborczych. 

Podsumowania dyskusji dokonał tow. St. Ko­
walczyk. 

DelegaCja francuskich parlamentarzystów 
PaI1slwo asygnuje olbrzymie 

fundusze na polepszenie wa­
runków pracy robotni!<ów te­
go przemysłu_ 

zwiedziła GdaAsk I Szczecin 

Na zjeździe obecni są go­
ście generałny sekrdarz 
Związku Zawodowego Prz~­

my,,!u Tytoniowego Anglii Per­
cy Belcher oraz organizator 
tego związku z okręgu Man­
cheslem i Liverpoolu Fred 
Barton, Percy Belcher pOl\-ita1 
zebranych, Życząc radzieckim 
robotnikom dabzych sukcesów 
w pracy, Wśród niemilknących 
oklasków mówca wyraził pru-
konanie, że \\'ięzy przyjaźni I 
mięr1zy angiel,kimi i radziec· 
kimi robotnikami będą. coraz I 
bardziej krzepr:ąć i zacieśni3~ I' 

się_ 

SZCZECIN (PAP), \V dniu 
12 bm. w 2'od:dnach pneupo­
ludniowrch bawiacv IV Pol­
sce francuscy oarlament.arzvści. 

dz:alacze oolitvczni i sooleczni 
zw:enzili zabvt,kowa katedre w 
Gdansku,O!iwie, a nasteonie 
stocz.n:e g-daI1ska. I!dzie ze 
~zczególClą uwagą, i zajn{er€'$o­
wan:em oheirzeli liczne nowo­
Clesne \ll"7.adżen:.a socialne. 
Przewodniczacv de)erz3cli dr 
Robert Monod -:- ,orofcsor Wy­
działu· Medvc:z.neQ'o w Paryżu, 
komandor Legii Honorowej 
zwiedz:l kliniki chil'urgkzne A­
kademii Medyc7.0l'j w Gdań,sku, 
wyraża iac uz.na'nie dla ich bo-
l2'a te rro wY'oosa żeni a aha 

Dalszy clU obUgae,H IPRSP wylosowanYl:b 
w dniu 10 kwletniab. r. 

Zl. 10.000.- Nr. 372838 12 623, 12 626, 12 630, 5i 088, 55 104, 
55109, 60395, 71991, 76442, 81 875, 

Z/. 1.600.- 131 105, 139 441, d48.672, 1'iO 004. 
Nr .. ~O 386; 270. Ó34, 293: 23Z. 433 498,' ·181·7~O, 210 105, , 232.·131" 295 873, 

443074, 517018, 53r, 323, 539061, 344 781, . 345341, 345342,374908. 
.39532, 8813!r.1. 81163oo, 983362. 376 8~5,' ~23 281" '426'746, 442 U8; 
993 ~31 459140, 489 4~O, 489883, 489889,' 

Zł. 500.- 5Hi 55~, 516 558. 517 046, 522 300. 
Nr. S 009, 40384, 51083, 51 089, 53900C, 551 046, 551 %8, 561 049, 

76443, 109309, 139448, 148671, 571781, 571790, 582991, 5G29l)2, 
181705, 215822, 264111, 274026, 587215, 590622, 590028, 595694, 
~93 238. 30'1446, 304 450, 3~5 345. 5S5700, 596 718, 616 SQl', 623269, 
361275, 361276. 423 U5, 442717, 650 16U, 670141, 706433, 706435, 
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Zł. 250,- Pnallto wylo50wano 851 premii I 
Nr .• 001, S 004, ~ 008, 591S. 5918, po 1,1. 150,-_ 

A francuski dzienni!, "Paris 
Presse" stll'ierdza, że "Fran­
cia wir na w pierwszym rzę­
ozie stara': się o zaprzestanie 
wójny". 
Już następnego dr_ia po przy 

Charakte"ysiyczn~, bylo tl:> 
r07,mów prowadzonych przc~ 
Dullesa z Edenem, W·tyrń Sl­

mym czasie, gdy 3merykańsld 
millis!er spra\v ;óagr3nicZl1)'ch 
wraz <: angiels~im ministrem 

Po CO Dulles 
przqbl.l' 

do Europq, 
b~ eiu do Europy amerykański 
"gość" mllsiał zmienić taktykę, 
W wypadku, gdyby Anglia i 
Francja nie chciały przys!3~ 
na pierwotną koncepcję Julle­
sowskiego oświa dczenia w spr ,1 

wie "połączonych akcji", ame­
rykański minisler spraw za­
granicznych -' jak pisze fran­
cuski .,Information" - "otrzy­
mał polecenie uzyskania ich 
podpisów na oświildczeniu zre­
dagowanym w słabszy spo­
sób". Ale nawet ta "ustępli­
wość" nic wróżyła mu wiele 
dobrego, gdyż, jak pisze .,Com 
bat" - "ministrowie spraw Z;j 

g-ranicznych Frar,cji i Wiel­
kiej Brytanii nie są takimi 
głupcami, aby nie widzieć nie­
bezoieczeńslwa". 
Minąl już pier,,'szy etap 

pospiesznej podróży Dulles3 
do Europy, która, wedle. stwier­
dzenia bryiyjskiej agencji Reu­
tera. "wskazuje, na brak jed­
ności w łonie zachodniej .,wiel 
kiej trójki" w odr.iesieniu do 
niektórych aspektów problemu 
południowo - wschodniei Azji", 
.J~o. pobyt IV Londynie za· 
koftozyl si~. 

spraw zagraniczr.ych viymie, 
niali swoje poglądy, 'w ang:el­
skiej Izbie Gmin t"oczyłas:ę 
burzliwa debata. P05!oWte do· 
magali się, by ,Wielka Bry ta­
niazobowi'lzała się do nie-
wysylania swych wojsk do 
Indochin (b, niinister wojny 
Strachey), by rZąd skry tyko­
\\'ał "sza le(lcze oś\\'iadczenie 
.. Dulles~ (pnse! Hynd), b~ 
Eden oświadczył amery)~ański~ 
mil mir,istro\\-i spraw zagrani­
cznych, że Angli~ nie przyłą­
czy się' do żadnej akcji ame­
rykańskiej (poseł Ac12nd), 

Nielepiej przeustawia się 
dla Dullesa sytu1'cja we P'ran­
cji. "Zdaniem większości Frn'p­
cuzów - pisze arneryK~ńsk3 
agencja United Press ..;. Frah· 
cja nie powinna podejmowaf: 
h dr. ej akcji,' która by, mogLI 
zmniejszyć szanse osiągnięciil 
pOKoju w czasie konferencji gr 
newskiej". -,.'. 

Wyj~cha\l.';:zykilka dni t~:: 
mu z' Waszyngtonu z zami~-' 
rem u7,y'skania za wszelką' ce­
nę w 'Londytiie i Paryżu pod­
pisów' p<id - zreda'gowanym' 
przez siebie _ oś\viadćzerJen~ 

w'Szecnstron.nei 00 lekI. iaka 0-

toczeni ~a chorzy, 

Z Gdańska e-oocie fra ncuscv 
udali sie do Szczecina. Na łot­
nisku - orzed odiazdem prze­
wodniczacv deleQ'aci! dr Robert 
M,onod wvl2'losil krótkie orzemó 
wienie. laoewn'aiac. że 00 00-
\vrocie do Francii. ood wraże­
niem wielkiej ookoiowei DraCy. 
laka uirzał w Polsce. ieszcze 11-
siln!ei dz3alać bedzie na rzecz 
ookoiowel!O ureQ'ulowania oro­
blemu niem!eckie[Yo - proble­
mu ważnel2'o zarówno dla Fran 
cli. lak i dla Po1skL dla sora, 
wv ookoiu w Euronie_ Prof 
Monod oodz'ekowal mieszkań­
com Wybrzeża za serdecwe 
orzvlede. iakie z!!otowali czlon 
kom de:el2'acii. 

Na lotn;sku w Szczecin!. 
frar,cuskich parlamentarzystów, 

działaczy oolitvcznvch ł sDolec7 
nl'cll oowit.al wiceorzewodn!cz2 
cv [I\'eiskiei Radv Narodowej 
- oosel Witold Soychalsk l i 
działaczka soołeczna. orzewod 
n:czaca Woiewóozk:cl2'O, ZarzlJ 
du ligI Kob:et. Henrl'ka Gre 
Ech. 
Gośde francuscy w towarzy 

s.tw'e Dosla Sovchalsk!eQ'o od 
bvli statk'em orzelażdike DO 

oorc'e sznec!ń,kim. mówiijc 1 

Ilwani~:m o ieQ'o imoonll:ace; 
rozblldowie, Czlonkow'e lie:eQ'.8 
cj;· zwiedzili także Zamek P'ia 
stowski j ooszczel!ólne dz:elnl· 
ce m;'a'sta, 

amerykański sekretarz stanu 
tnu~ial się zając w Europie 
,.cementm';aniem jedności" nn­
carstw zachodnich, która ule· 
gła powiIżnemu zagrożeniu w 
wyniku nowego awanturnictwa 
Al1Ierykilllow. Mając do wybo, 
ru między rozwiązaniem kon­
fliktów dalekowschodr.ich· w 
nrodze rokowań na konferencji 
genewskiej, a dullesowską "po 
lączoną akcją". w chwili o­
becnej -- jak przyznaje ame­
rykallski "New York Heralrl 
.Tribllne" - "Francja i Wiei, 
ka Brytania opowiadają s;ę Z~ 
rozwiązaniem w droclze roko 
wań. ,iilko przeciwstawieniNn 
"pc;/ącwnej akcji", którą po 
flierają USA". 

Udai'lc się do ElIropy. D!l1 
ll'" zamierzal osiqgn~ć jeszcze 
jedno, Liczył on. że ratu:,1,o 
cfJwi€'iacy ~ię .. wgo6lny front" 
mocMstw, 7.3cllOrlniclt, ud~ m~1 
się przy nkazii orzekon~f na­
ród amervbli~ki. że - ink pi, 
57€' .. Humanite" - "I JSA ri:!' 
sn iwlow~:1e i pewr,~ I;czb!l n~ 
rodów Furory i Azii Q'"towa 
jpst r~r.ośnie się Z~ flie [to· 
świerić" .. _ i \\' tej ~f1r~wie 
s')nt"~ło go- gorzkie' rozczaro­
wanie. 

Nie7.Aleinie 00 komunik~tów, 
j~kie bęr1ą O,f!IOS70ne w Lnn, 
dynie a n~slef1nie w Parv'1J. 
opinia f1!lbliczna . przekomh 
się o istr,i~niu ni"zwyklp nO, 
\\',o;i;nvch sorzec7.no~ci w hloku 
atlantyckim. li prop.·1.l k()nf~­
reorii q"newski('i świadczv to 
o wielkich, trttnno<iciach. jnkłe 
będzie mi!lł Dulles w przepro­
wadzeniu SW~lCl, planów sabo­
towanl'a rokowań. 

E. D. 
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Uchwała Xomitetu CentralneRo PZPR o 'pracy związków zawodowych 
(Ciąg dalszy ?e sir. 1) ! Jących metod pracy. podno-

szenia kwal!flkacll pracowni· 
ków ze 11'151 I kob:et. upowsze ków I kultury technicznej 
chnlenla na.ll~pszych pl'rodu'l klasy robotnicrej. 

2 Związki zawodowe powinny W jak najkrót­
szym czasie dokonać zwrotu w całej swej co­
dziennej pracy, wiązać jak najściślej walkę 
o plany proaukcyjne z nieustanną, codzienną, 
wn.ech.stronn~ troską o stałą poprawę warun­
l{ów bytowych i socjalnych, o coraz lepsze wa­
runki pracy, o pełne wykorzystanie wielkich 
zdobyczy i praw, które władza ludowa przynio­
sła klasie robotniczej. 

InstancJe związkowe po­
Winny w szcwgólr.oścl: 

czuwar. nad ścI61ym prle· 
str 7_~.2:anlem usta.wodawstwa 
p~itcy I umów zbiorowych 
(C?.&> pra.cy. wykorz ysta nte 
uriopÓw. uprawnienia kobiet. 
l młodocianych Itp.) I zwal· 
czać stanowczo wszelkie w 
t<?1 dlleuzlnle na·dużycl.'l·. pra 
widłowo organizować pra~ę 
komli'.!1 roz.i~mczych. ś!edzlć 
Z<l c.elow~nm wykorzyslywa­
nl'em funduszów GOCfalnvch. 
f iJnrlllsz u zakładowego Środ­
ków na budowę I remonly 
mleszkań. na budownictwo In 
dywldlla.lne I na budownlc, 
two soc.1aolne O:lobkl. przed· 
szkola. świetlice). 

zwra·cać szczególną uwagę 
na stan hezpleoez·eństwa I h I­
gl~·ny pracy. nie dopus7.czaĆ 
do lekceważenia przepisów 
BHP. nie tol-erować bezkClJr­
nośc! pracowników winnych 
n-arllszan la tych przepl3ów I 
ponQ'izących od'POwi~dzial­
ność za ,vypadki przy pracy. 

l'O"!OCZYć bardzieJ sysłemar 
tyczną kon~ro!ę na{1 pracą 
6ioł(lW.ek J buf.elów Z2!kla·do­
\\iych. nad dzlalalnoŚo::lą ozn­
ów. na<l sl.eclą handlu USDO-
le.cznlonego 0i'az okazywać 
P?moc w dalszym rozwoJu 
P!'2oC.ownlczvch ogródków 
d Z ia łkowych, 

cZU.wać n3Jd wJaśclwym wy 
korzv.staniem mlejec wczaeo­
wycharaz mlejoc w sanato­
riad. których ogromną wlęk 
S7.0ŚĆ ))il.ństwo orlrlalo do dys­
pO·~Y':::J I związków w.wodo­
wych. a t>3.kże czuwać na.d 
rozbudową lecznictwa przy· 
zakladowego, 

p i!nmvać. spra\\'neg'o i nISZ­
czędnego gospodarowania run­
duszami ubezpieczeń ~połecl' 
nych oraz rozszerzać sieć kas 
zapomogowo-pożyczkowych, 

współdziałać z radam! naro· 
dowymi w zakresie systematy-/ 
cznej poprawy gospodarki ko­
munalnej I mieszkaniowej -

ul~p,zr.nia z~op;)trzenia ludno· 
ści. lecznictwa oraz rozwija · 
nia życia kulturalnego i wypo­
czynku ludzi pracy. 

Wykonanie tych zadań wy· 
magać będzie od związków za­
wodowych bardziej stanowo 
czej nii dotąd walki z przeja­
wami biurokratyzmu w nie· 
których ogryiwach administra· 
cjf. bardziej wnikliwego roz­
patrywania wszelkich skarg 
i głosów robotników oraż 'l­
ruchomienia wielkiej liczbyak­
tywu do systematycznej kon· 
troli s[lofeczne.i w komi­
sjach przy radach żakłado­
\I.'ych . 

Komitet Centralny uzna je 
za sluszną inicjatywę CRZZ 

w spra ..... ie: przekazJnia zwią­
zkom zawodowym ubezpiec7.e1i 
społecznych (z wyjlltkiem 
rent i emerytur). w celu bar­
dziej' prawidłowego wykorzy­
stania wielkich środków. któr~ 
paIlstwo przeznacza na te ce· 
le: 

przyznania prawa do z:lsił· 
ku ćhorobowego dla robolni ­
ków od pierwszego\> 'dnia cho· 
roby, przy wzmocnieniu kon­
troli i w~ lki z nadużyciami w 
tej dzied zinie; . 

przyznania pracownicom fi­
zycznym prawa do zasiłku cho 
robowego w wypadkach konie­
czności opiekowania się cho­
r~;mdzieckiem według zasad ' 
ustal'onych w specjalnych prze· 
pisach; 

przekazania technicznej i 
prawnej inspp.kcji pracy zwi<j7.· 
kom zilwodowym wraz z upra· 

. wnieniami państwowej in· 
spekcji pracy oraz zorganizo· 
wania a paratu technicznej in 
spekcii pracy według zasady 
branżowej; 

zapewnienia obowiązkoweg') 
udziału związków zawodo,wych 
w planowaniu budownictwa 
mieszkanioweg<'J. socjalnego. 
kulturalnego sportowo· tu 
ryslycznego. 

3 Związki zawodowe powinny w ol(resie jak 
najkrótszym przezwyciężyć zaniedbania w pra­
cy wychowawczej, masowo-politycznej, kultu­
ralno-oświatowej, podporządkowując ją podsta­
wowemu zadaniu: s~erzeniu socjalistycznej 
świadomości, krzewieniu socjalistycznej ideo~ 
logii i kultury ~wśród mas pracujących, wycho­
waniu nowego człowieka - budowniczego socja­
lizmu. 

Dotychczasowa dzillla Iność I 
związków zawodowych w tej 
dziedzinie nie zawsze dawala 
naieżyty odpór resztkom bur· 
Żt1-azyjnej ideologii, nie byla 
dość ofensywną wobec reakcyj­
nych przesądów. drobnomiesl­
czańskich narowów, wciąż je­
szcze pokutuj<)cych wśród cz~· 
ści klasy robotniczej, która 
rosną ć nie'lstann:e i wchlan ia 
masowo e'ementy nieoroletar:a- ! 
ck ie, niezahartowane w szkole 
walki kiilsoll.·ej i na skutek te· 
go mn iej odporne na wplywy 
wroga kla sQ",ego. Tym rlonb­
ślejsza jest ofensywna, cierpli­
wa, nieustanna praca polity: 
czno . wychowawcza wsród 
czlonkciw związków. krzewiąca 
nową. socj~l istyczną świadc1-
mość, gł~boki patriotyzm i in· 
ternacjona lizm. nowy slosunel.; 
do pracy. jako do pracy dla 
siebie. dla swego państwa. dl~ 
narodu. p':lszanowanie wb· 
sności społecznej jako pod­
stawy siły p'aóstwa i dobroby · 
tu narodu. nową s,>c,ialistynn'1 
dyscyplinę pracy. \V tym kie· 
runku powinna sie rozwijać ca· 

ła masowo· polityczna. i kul· 
turalno . oświatowa praca 
związków. 

Zasięg kulturalno - oświato ­
wej pracy związków nie odpo 
wiada rosnącym potrzebom. 
Na wielu zakładach obejmuj l' 
on tylko część załogi szcze· 
gólnie zaś często zaniedbane 
są wielkie budowle. wiei kie ll­
kłady pracy. domy młodego ro 
botn ika i hotele -robotnicze. 
Należy ze wszech miar roz ­

\\'ijać d zialalność kultural· 
no . oświatową - imprezy ar· 
ty~tycwe . odczyly i czytelnic· 
two w klubach, świellicach i 
domach kultury, rOlszerza~ 
ruch h"órczości amatorskiej 
z3pe",'niiJjąc mu niezbędne k:e 
rownictwo artysł;'czne I reper· 
tuar, który odpowiada zainte­
resowaniom mas i potrzebom 
~ocjalistycznego wychowani~. 
Z wydatną pomocą placówkom 
m!so'l\'ej pracy kulturalno· 
oś~'iatowej przy zakładach p~a 
cy powinni przyjść literaci. mu 
zycy i akt'lny. jak również na ­
sze czołowe . zespoły te.aira lne, 

zbyt rzadko występujące w I 
wielkich skupiskach robotni ' 
czych. Na leży· wzmocnić i 'I­
sta bil izować kadrę kierown i· 
ków świetlic i klubów przy po· 
mocy bardziej kwalifikowanyrll 
i wyszkolonych działaczy ku!· 
turalno - oświatowych . . 
Związki zawoclowe powiMy 

nilda.ć znacznie' szerszy niż d.')· 
ląd rozmach organi7o':"!U wy 
poczynku świąteczneRI) !udz: 
pracy. zwł?szcza w Wi~Jkir.lll 
miilstach przez stworzel11~ 

\vrai z prezydiami rad naro­
dowych niezbędnycll po t€'mu 
warunków materialnych i ko· 
munjbcyjilych oraz urz'ldzeń 
IV parkach i okolicach podmiej 
skich. Celowym je;1 także zn~· 
czne rozszerzenie związkow~ 
go ruchu sportowego. klóry 
dotychczas nie potrafił jesz· 
cze całkowicie przelamać ten ­
dencji do jednostronnego roz' 
woiu sporlu wyczynowego w 
oderw'lniu od rozwoju m<.SJ­
wegei ruchu sportowego. 

" Związki zawodowe powinny mobilizować 
szeroki· aktyw do codziennej pracy nad umoc· 
nieniem sojuszu robotniczo-chłopskiego, do 
udziału w ruchu łączności fabrY~i ze wsią, do 
pracy z robotnil,ami,mieszkającymi na wsi, do 
pomocy w działalności Związku Pracowników 
Rolnictwa i Leśnictwa. 

Związk i zaw0do'.l'e powinny su 
rzvć wśród klasy robotn iczej 
zrozum;en'e teQ"o. źeb(!~umoc-
11 :(' I1'a 50'l!SZlI znracujacvm 
Ch!ODstwem. bez oonn'es'en:a 
oródukcii ro!nei n'e lesl moż\!· 
we o..~;a'lniec;e wzr~tu stoOY 
ivc;o\;;€'i ludności pracuincei. 
N:ezbedn,m lest. aby zW:'azki 
l8work>we reaEzuiac wytyczne 
II Zjaidu Part ii wlilczyly si,: 
iak nil i szer;:ei do oQ"ólnonaroJo 
wei \\' ~ Ik i o wzrost orocl1lkcii 
roll1ei . \V tvm c(>lu zwiazki za· 
wod0we O0\v:nnv: 

szczee-ólna on'ekil otocZYĆ za 
Id~'dY_ oronuklliace n~a ootrzeb 
rol nictwa o;az dla ootrzcb lud: 
ności wieisk'ei; 
wsoóldz;alać w mobilizaci: 

kadr wykwalifikowanych Dra· 
coWn!ków. oolrzebnvch do ora· 
cy tra wsi. w POM-ach i 
PGR -ach; 

r0z\vi lać ze zdwo'ona encr­
e'ia w sposób o'a.nowy i zOTQ'a. 
nizowa·nv ruch I"czności fabr yk 
ze 'Ivs ia. uoowszechniać ieQ'o 
naileosze osiagn:ec:a - dbaiac 
orz~de wszystkim o wzboQ'ace· 
rr:e form POmOCY OrodUkCYino. / 
tec!mioznei. orga.niz.acyinei : ku.l 
turalnei dla chlO'llóW oracu:ą· 
cych.dlla· ,sDóldz:elń . orodukcvj · I 

nvch. PO,"1-ów i PGR·ów. oraz 
o rozbudzenie maksyma.inci ak­
tywnoścj samej wsi; 

otoCZYĆ s[}eC.ialna. troskliwa 
opieka robotników dojeżdżalą­
cych ze wsi - w oferwszym 
rz edz'e orzm leosze n iż dotad 
zas!Joka j alnie ich so€Cvf:cznych 
ootrzeb. zaoewn ienie kultural. 
n vch wa·runków.. w hole:ach · ro· 
botnic.zvch. orzez orQ'a.nizowa­
nie dogodnego doiazdu do Dra· 
cv oraz s~·kolen:a z.awodo'\\·ego. 
przez wOfowadzen :e :ch no sze­
reP.'ówzwiazków i nrace Doii· 
h·czno-wvchowawcza. 

Obowiaz·k:em CRZZ i ORZZ 
ies1 okazywan:e svs!emal veznei 
pomocy Związkowi Zawodowe­
mu Pracovmików I~olnictv:a i 
Leśnictwa w celu szybkiego 
przezwyciężenia jego poważ. 
nych .slabości i zaniedbań. Zw. 
Zaw. ·P i·ac. RQlnic\wa iLeśnic· 
twa powinien ze szczególną u· 
porczywością walc.zyć o popra­
wę warunków pracy i żyola "ra 
cowników POM·ów i PG~-ów , 
o umocnienie dyscypliny prac'.'. 
wzrcst kwalifikacji i wydajr.o­
ści pracy, o likwidację marno­
trawsb:a, o poszanowanie mie- ' 
nia socjalistycznego . . ' . 

ił Związki zawodowe powinny przemesc 
punkt ciężkcśd całej swej działalności do zakla-

. dów pracy, powią2;ać jak najhliżej zarządy zwią­
zkowe z radami zakładowymi i licznym akty­
wem społecznym, główny wysiłek skierować 118. 

podrmszenie aktywności dołowych ogniw zwią­
zlmwych i umocnienie swej więzi z masami pra­
cującymi. 

. Cały a,oarat zwiazJ(owy i ak· 
h-w instancji zwiazKo\\'vch DO­
w:nioo zerwać z orakt,ka ka,n· 
celarvino·biurokr.atvcznych me · 
tO!! k iero~'n:otwa i wiekszość 
swego czasu tJoświecać żywei . 
bezpośredn;ei oracv wśród mas 
oraz o~rah·II.·nei kontroli w łe. 
ren:e w\'kon.an:a uchwał ins-l an ­
oii zwiazkowvch. Praca wsZ\'sl · 
kich c:>iQ'a,nów zw:azkowvch mu 
51 sie o,,:erać na śc'slvm Drze· 
s.trzeQ"an:u zas.adv orzekonywa· 
n:a i w,:chowvwa.nia iako iedy· 
nei metody pracy zwiazkowei. 
N~eżv konsekwenln;e w.orowa . 
dzać w życie zasadę koleą:al· 
ności 'II' or.acv \\'5zvstkkh O~Q'" ­
nów zw:azkowvch i otaczać je 
lak n~;szerszvm ~Dolecwym. 
bezoar:vinvm i oartv in"m ak· 
tvwelTl.\V D~zesz !o m: ~:on~,,\m 
akt">.' :e zw'ażkow"iTI w radach 
zakladowycll i oddz'a!owvch. w 
e'ruoach i kom:s fach zw'.uko· 
""ych tkwią olbrzvmie rezerwy 
of'arności \,"Iolecznei. n'ezbed. 
tlei d'a OŻ\\.\"en'a w'e'ostron· 
nei rlziałalności z\\·iazków za· 
wo.dow\'ch. cala d?ialall1o~ć 
z w:ażków oow'nna bvć orzeDO· 
iona soc:~:ish'czn\'m demokra· 
tVlmem. wvraża;ac\ ' m s:e w 
cZI'nnvm udz.:a:e czk)nków 
z\\';azków \\'e ' wszrs!k'ch 
SDrawach . lw:azkow \;ch. Ra · 
dy zakladoV.~ e 00\\':\1\1'1 re. 
t'ularn ie składaf.s!Jrawozc1a· 
nOe (nie rzadz:ei n:ż raz. :la 
kwarta!) orzed za'oQ'a . odwo· 
ływać sie w każdei ..... ain:eiszei 
dla z.alo2'i sDrawie do ooini! ro 
bot'nlków i oracown;ków. 5m'a­
lo rozwiiać samokr\"lvke i kry­
t"ke z dołu. jako na lIeosla me· . 
tode walki o likwidacie braków 
i tanied.bań 'IIi oracy z\vi azko· 
\\' ej. Na tei drodze związ ki DO' 
l"ska.ia se!.ki tv~:ecv dolad nie­
ZOI'e'anilowanvch robotn ików i 
pracowników oraz u(!I'untuiaza 

uranie do swo:ei orian!zaoii w 
szerokich masach. Don iosie zna 
czenie dla uleoszen ia całei Dra­
cy związkowej będą miały zapo 
czatkowane oDecnie zakładOWe 
umo\IIV ~bjorowe. obejmuia~ 
wsz'i's4k'e strony oracy i hcia 
7.łÓIl. Przv{1'otow.an ia dozawar 
cia umów. a na.stępnie 6v"tema 
t"czlna kontrola w\'kona11;<I zo­
bowiazań zalól!' i a.dmin is1racii 
oow;nna 5ł.aĆ s:e ""ezlowvm 
zadaniem zwiaz,ków zawodo-
wych. . 

Związki zaJWodowepowln· 
ny w Jalk najkrótrSzym czasie 
ulepszyć skład swego apClJra· 
tu. uwa,lnlać się od ludzi 
przypa·dkowych. bezideo-
w~·-,:,h. nie zwlą7.8l!1ych z ru­
chem z<l\l-odowym I opa,nowy 
wać .I~dn{'o::ześn ie szkodliwą 
płynność ka.cJr w 2.pa"a<:ie 
lwiilzkowym oraz w radach 
7.<lJklr"':')wych. Do pracy zwlą, 
kO\l-eJ najeży wysuwać przo­
duJących robotnl'ków, z.naJ3· 
cych głęboko potrzeby swych 
załóg. cle3zący>ch się za,uf<l.' 
nlem mES. pragnących gNą­
co. siużyć sprawie W7.r06tu do 
hrobytu i kult liry mas. spra­
wie SOCJalizmu. w celu przy· 
gotowania b;::,rdzlel kwallClko 
wanych ·kadr do ap.a.ratu zwią 
lkówzawodo~vych nalety u­
!epszve: dobór kandvdatów !'la 
szkoły I kursy związkowe . W 
masowym ,szkoleniu B:ktyw u 
7.WląZJkowego należy zwrócić 

główną uwagę nie na daJsze 
rozszerzanie sieci sZ'kół I kur­
sów. lecz na ·podri06zenle Ich 
JakOŚCi 1 .polltycznegopozlo­
mu przez podwy~zamle kwa­
ltfika.cJl wykła.dowców I ulep 
sumie materiałów sllkolenlo­
wych . 

W wa.loe o usprawnienie 

sweJ działa Inoś>cl związki za-I zków zawodowych. I> I uczy~ 
",.od{'We powinny Jeszcze 6ze. ! ~Ię, . od nich. jak naJLplej słu 

. rzeJ niż dotąd korzystać z zyc interesom mas pra.cuJą-
doświada€l1 ra,dzl€Cklch lwią cych. 

6 Ważnym zadaniem związków zawodowych 
w dziedzinie wychowania mas pracujących jest 
krzewienie uczuć solidarności międzynarodowej 
i umacnianie więzi ze światowym l·uchem zawo· 
dowym. 

Uczestnl.:::zą>c aktywnie w 
wa,ke Światowe.! F-edera('jl 
Związków Zawodowych o po 
kój, o Jedność I prawa klasy 
robot.nlcze.l. polski ruch zwlą 
zkowy mllsl za.cleśnlać łącz· 
ność ze związkami zawodowy 
mi wszystkich kra':ów. a 
z\.d<1.sz,cza kra.,jów lwląronych 
wspólnymi Int.eresaml walki 
prl.eclwko odrodzeniu milita­
ryzmu n ioe-mlocklego. o za· 
Wi1x:e układu bez,ple-czeń· 
stwa zblorow€'goo w Europie. 
o utrwalenl.e pokoju. 

Kierownictwo 
partyjne w związkach 

zawodowych 
NlezbędnymwarunkiemraOY 

kaInego ulepszenia działaIno 
śct związków zawodowych 
Jest dokona·nle zwrotu w me­
toda.ch pra-cy Instancji I og­
niw p3J,lyjnych ze zwlązlka­
mi zawodowymI. 

Partia widZI w związkach 
zawodowych swą najważ,nlej­
szą transmisję do maG robot· 
nlr,:zy.ch, 5zkołę socJalistycz­
nego wychowćlJn!.a I ·rezer­
wuar ikau!' - sz·kolę gospoda 
rowanla I rządzenia, szkolę 
budowy nowego ustroju, no­
wego życia. 

Należy pOłożyć kr€6 le'kc"e­
ważeniu pracy w związkach 
z.awor.owycl1. . Niedocoota.nle 
roll zwlavków zawodowych 
jest ' obce naszej pa,rtl!. któ­
ra w ciągu długich lat -
wierna leninowskim wskaza­
niom o obowląz'ku pracy w 
samym gąszczu m:.s - dzlar 

' ła.ta w zWląz;kaoch zawodo­
wych ' I skupiala swe wysiłki 

:ria ' or.ganlzowanlu mas w 
z'('iązkach do walki o Ich naj 
żywo!nle.isz~ Interesy, o re,a­
l!zac.lę haseł part!! . Partia 
dążą.c . do umocnienia swej 
więzi z masami, ,powinna nie­
usl<mn le podn06ić aktywność 
I InicJatywę zwlązków zawo­
dowych w najżywotnieJszych 
sprawach warunków pracy, 
bytu I potrzeb kulturalnych 
załóg. 

Wszyocy członkowie par­
tII w zakładach pracy powln· 
ni obowiązkowo należeć do 
zwląz1ku zawodowego i wzo­
rowo wypelnlać funkcje z 
wyboru. powierzone Im przez 
załogI. 

Należy położyć ,kres częs­
tym wypadkom Z2Jstępowau,la 
zwiq;:ków przez organizacle 
partyjne w spr&wa<:h warun· 
ków pra<:y z"łóg. ich bytu, 
życia kulturalnego Itp. 

Najeży clzla,lać p:>pl'WZ 
członków partiI. w organach 
związkowych - podnosić Sił-
111odzle'lnoSć i a.utory\et związ 
ków z·awocIowych, pneclw­
działać próbom Ignorowania 
Ich przez admin!stra::J ę gos­
podarczą· 

Należy położyć kres komen 
d.erol'.'aniu związkamt zawodo 
wyml, mechanicznemu narzu 
c-anlu decyzJi dotyczących 
związków przez instan·cje par 
tyjne I Ich a1pal!'at, częstym 
wY'padkom samowolnego zmie 
niania aktywistów na stano-
w i&ka(' h związkowych 
I\'szelklm przejawom narusza 
nia d.emokracjl wewnątrz­
z wiązkowej. Przes lrzega nie 
demokracJI wewnątrzzwlązko 
weJ zwiększy hlcwątpllwie 
aoktywTlooĆ mali .bezpartyj­
nych, które pragną widzieć 
w zwląz·kach za\l'oclowych 
swoją organizacJę , dbającą o 
Ich' int.ere.sy cc·dzlenne 
przez nich wybieraną. kon· 
trolowaną I kierowaną . 

Należy zapewnić We wszy· 
stklch organwch ZWląz,kowych 
bratel"S'ką współpracę ?B.rtyj­
nych I ooz-p3!rtyjnych. śm!e­
I\3J wysuwać do wszysbklch 
organ6w zwląz·kowych od do­
łu do górybe?p?rtyjnych _ 
I3€~par tylny a.ktyw 2 ''.'i ą,7'',.(0 
wy. wychowywany w zwląz· 

ka.ch zawodowych - to re­
zerwa wzrostu part!! . to szko­
ła cIzialaczy goopodarczych I 
pallStwowych. 

. Kierownicze instancje par' 
tyjne i ich aparat powinny zer 
wać z metodami dorywcze~o I 
powierzchownego k.ierownic. 
twa zwiazkami. Komitet Cen· 
traln y ""skazuje wszystkim or· 
ganizacjom partyjnym na ko· 
nieczność bardziej systemaly· 
cznego. wnikliwego itroskli· 
wego zajmowa.niasię dział~l· 
no~cią ,związkow zawodowych. 

\V tym celu instancje I orga· 
nizacje partyjne powinny: 

a) oceniać pracę związków 
zawodowych i członków par' 
tJ!. działających w zw. zaw. 
na plcnach I egzekutywacll 
komitetów partyjnych (KW, 
KP, KM) I podejmowat w 
tej sprawie konkretne u­
chwały; 

b) ulepszyć prac~ z ka· 
draml związkowymi. kIero­
wać do pracy związkowej na 
słabe I zaniedbane odcinki 
doświadczonych aktywistów 
partyjnych, a równocześnie 
powoływać do pracy w apa­
racie partyjnym aktywl~tów. 
którzy wyrośli w związkach 

. zawodowych; 

c) wzmocnić kadr~ kierow­
niczych działaczy związko­
wych w ORZZ-ach I zarzą­
dach okręgowych związków 
zawodowych, otoczyć je wię­
kszą polityczną opieką. trak­
tować zarlan!a członków eg-
-zekutyw KW działaczy 

, , związkowych odpowledzlal, 
. nych za kierownictwo w 
związkach zawodowych - Ja 
ko szczególne, ważne zadanie 
partyjne; 

d) zapewn!t nlezb~dną po­
moc polityczną dla aktywu 
związkowego przez systema­
tyczne Informowanie go o 
bieżącej polityce partii, przez 
szerszy udział w szkoleniu 
"artYJnym wszystk!c:h szcze­
bli, przez wykorzenianie biu­
rokratyzmu I formalizmu r 
prakty'kl Instancji zw!ązko­
wych, przez rozwijanie w 
zwlązbch samokrytyki I kry­
tyki z dołu; 

e) usprawnić metody kIe­
rownictwa związkamI po­
przez ożyw!erill! zespołów nar 
trlnych w Instancjach zwląz ­
Jrowych. Zadaniem zespołów 
partYJnych w Instancjach 
związkowych winno być przt 
de wszystkim czuwanie nad 
realizacją polityki partii w 
zwlązk~ch rawodowych tro· 
ska o ideologiczne I mor~l 
ne oblicze członków · oarti! 
dzIałających w zwlązkac:. 7.~ 
woc1owych, konsekwentnt II­

macnill!1le demokracji wc"'­
nątrzzwiązkowe.l I kolegial· 
noki w pracy instancji. cw· 
wanie naci nrzestrug!lni~ITI 
przez członków partii dyscy' 
pliny p~rty-'ne! w wykon"w:J 
1"iu .przez nich odoowledzlal­
!'Iych lartań w związkach za­
wodowych. 

7\\'i~zki Z~\w\rll')\ .... e p'lwinny 
być coraz doskonals7.ą szknł~ 
soci~1izmlJ. rezerW!larem licz­
nego aktyv.'u robntnic7.E'!2'O. 7. 
które!!o partia czerpać bęri1:ie 
nowych czlm'lków. i orzez kfó· 
r~'ch wiązać się będzie coraz 
ściślei z masami bezpartyjny. 
m!. Codzienna troska wszyst. 
kich ogT,iw partii o zwi'jzki za. 
wodowe przyczyni się do oży· 
wleni~ i uboJowie:1ia c~łej ich 
pracy, do podniesienia ich ~u· 
torytetu wśród najszerszyc!1 
mas. do zwiększenia roli związ 
ków zawodowych w walce o 
wzrost dobrobytu i kultury fu· 
dz! pracy, o zwycięstwo socja-
lizmu. . 
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'0 rozrachunku wewnątrzzaJdadowym 

Gospodarze 
KIEDY rok temu postawio· 

no przed załogą krośnień· 
skiej .. Lnianki". sprawę roz· 
rachunku wewnątrzzakładowe· 
go. niewielu właściwie ludzi 
orientowało się. w czym rzecz. 
Wprawdzie zakład był już or · 
ganizacyjnie przygotowany do 
rej formy gospodarowania, jed 
nil k donatkowa .. praca . papier· 
kowa", związana z konieczno· 
ścią zaprowadzenia nowej do· 
kumentacji, przerażała przede 
wszystkim cały personeł tech· 
niczny zakładu. 

I właściwie dziwić się nie 
było czemu, bo przecll"Ż załe· 
dwie kilka miesięcy wstecz raz 
poczęto pierwsze kroki przy 
doprowadzaniu planów do sta · 
nowisk roboczych. Praca to o· 
cz y wiście - zwłaszcza bez do· 
świadczenia w tym kierunku -
niełatwa. chociaż w efekcie k01i 
cowym solidnie się opłaca. Ale 
jak to zw ykle bywa - no· 
IV e nip. od razu lil mie stare 
bariery. ~stępujące najczęś· 
ciej w poSl'aci konserwatyzmu 
i rutyniarstwa. 

Tak też było I w "Lniance·· . 
z tą jedri~k różnicą, że tym 
razem bariery runęł y wcze· 
śniej . Ina czej by ć nie mogla, 
bo przec ież n o IV e przemó' 
wiło do każdego i każ dego po · 
trafiło przekonać. Karty pracy, 
jakie od tej pory zawieszano 
przy k ażdym stanow isku robo 
czym, wskazywały dokładnie 

robotnikom co mają wykonać 
w ciągu miesiąca, a następnie 
dnia - ile w danym dniu zro· 
bili i jaki uzyskali za to zaro· 
bek. 

RACHMISTRZE wydziało· 
wi mieli pełne ręce roboty 
krzywa wykonania planowych 
zadań pięła się jednak syste· 
matycznie do góry. Pierwszy, 
a zarazem najważniejszy etap 
prac, związan ych z przejściem 
na rozrachunek wewnątrzza· 
kładowy - dokonany. 

Zbliżał się II kwarta! 1953 i . 

"Lnianka" - jako pierwszy 
w Polsce zakład branży włó' 
kien łykowych - powołała spo 
śród członków załogi zespól 
ludzi. do opracowania instruk· 
cji rozrachunku wewnętrzne· 
go. W biurze dyrektora, kie· 
rownika produkcji, głównego 
inżyniera roztrząsano wszyst· 
kie problemy - ustalano nowe 
fazy produkcji, typowano od · 
powiedzia Inych za nie ludzi, 
wyznaczano wydziały, które 
należy w pierwszym rzędzie ob 
jąć rozrachunkiem. I znów po · 
szły w ruch maszyny do licze · 
nia. Każdy kierownik wydziału 
musi przecież być dokładnie o· 
beznan y z całokształtem pla· 
nu zakładowego, do każdego 
kierownika trzeba doprowa· 
dzić plan tzw. wielkości pod· 
stawowych (plan roczny. kwar I 
talny, miesięczny, ilość odda · 
nych mu do dyspozycji ma· 

OSRODEK SZKOLENJOWY MINISTERSTWA PGR 
W POZNANIU 

Istniejący w Poznaniu O~rodek Szkoleniowy Ministerstwa 
PGR kształci nowe kadry traktorzystów I kombajnerów. 
Obecnie Ośrodek prowadli z ·mleslęczny kurs kombajnerów 
IIcZIICY 155 osób. Na kurs ten zostali wytypowani przoduJący 
traktorzyści Państwowych Gospodarstw Rolnych. Kursanci 
otrzymuJą bezpłatną naukę, mieszkanie I wytywienie. 

Na zdJęciu: Uczestnicy kursu kombajnerów w czasie zaję~ 
pr&ktycznych. CAF. toto Pleńkowskl. 

szyn, surowców itp .) wskaż· 
ników techn iczno . ekonomicz· 
nych, remontu maszyn, postę' 
pu technicznego, zużycia ma· 
teriałów bezpośrednich, pomo· 
cniczych. plan zatrudnienia , 
funduszu płac , kosztów wł :3' 
snych i kałkulacyjnych. 

Robota mozolna , niemniej­
konieczna. Inaczej wydział 
nie mógłby rozliczyć się ze 
swej calomiesięcznej pracy. Kie 
rownik zaś pozbawiony możli· 
wości przeprowadzenia ana li · 
zy wyników działowych, nie 
znałby istotnych przyczyn zła , 
nie wiedzialby czy załoga, któ· 
rą kieruj e wypracowuje dla za· 
kładu straty, czy też obniża kLlI 
szty produkcji. A przecież to 

właśnie ma na celu objęcie roz 
rachunkiem każdego dzial'J 
produkcyjnego. 

I to właśnie w wyniku za· 
prowadzenia odpowiedniej do· 
kumentacji działowej, objęcia 
rtastępnie rozrachunkiem nie 
tylko wydziałów produkcyj· 
nych. ale i pomocniczych, jak 
np. warsztatów mechanicz· 
nych, transportu, kotł own i i 
silowni - zakład uzyskał w 
roku ubiegłym 8,5·procentowol 
obniżkę kosztów własnych. 

MOWI o tym zresztą najle· 
piej ta oto tabelka wskazują · 
ca. że możł iwości obniżenia kI) 
sztów istnieją w każdej fazie 
produkcji, na każdym odcinku 
pracy: 

Uzyskana obnlika kosztów w stosunku do planu 'I. 
Na materiałaCh podstawowych 17,7 
Na materiałach pomocniCZYCh 7,4 
Na robociźnie bezpośredniej 1,7 
Na ltosztach wydziałowych 2,S 
Na kosztach ogólno' fabrycznych 2.1 

W Jaki sposób załoga 
"Lnianki" uzyskuje takie wy· 
niki? Zaglądnijmy do jednego 
z wydziałów - rosza rni. Kie· 
rownik wydziału Antoni Ni e· 
zgoda, bierze wł a śnie ze sto łu 
rachmistrza pierwszą z brze· 
gu kartę pracy. Jak wykazuj~ 
cyfry - Kazimierz PeJcz ar 
mial wyprodukować w ciągu 
miesiąca 10.925 kg przędzy, 
dziennie 416 kg. Wyrabiał wię· 
cej: w pierwszym dniu mie· 
siąca 432 kg, w ósmym - 429 
i w dwudziestym piątym 
486 kg. A oto karta planowa 
majstra turbin i pakularek, 0-
brazująca jakie gatunki włó' 
kna mają być wyprodukowa· 
ne iw jakich Ilościach. Wy· 
nika z niej, że przez uzyska· 
nie wyższej i lepszej produk· 
cjl obn i żono n[' . cenę jednost· 
kową włókna C1ługiego z 27.59 
złotych do 19,90 złotych, przy 
czym przy produkcji tego włók 
na uzyskano dodatkowo włó' 
kna długiego (wyższego gatu:: 
ku) - 473 kg. 

Oczywiście niemala w tym 
zasługa i samego kierownika 
wydziaŁu. który dokonUją\: u· 

. sprawnienia transportera tur· 
biny t.rz epiącej. zwiększyl wy. 
rób włókna dlugiego o około 
10 proc., jednak podstawę w 
tym sukcesie stanowi dobrze 
postil wiona kontrola technicz· 
na. A ta. wynika naturalnie z 
tego. że załoga wydzialu wie· 
dząc czym gospodaruje. chce 
u siebie gospodarzyć jak naj· 
lepiej - DO socjal: stycznemu. 

Przeglądając następnie kar· 
tę technologiczną zespołu lur· 
binowego, kierownik wydziału 
zauważył. że druga zmiana pra 
cuje źle - uzyskuje znacznIe 

niższy procent wlókna długie· 
go .ze słomy klasy VI. Miano· 
wicie pierwszi zmiana otrzy· 
mała 5.06 proc. włókna, przy 
czym w następnym dniu 6,05, 
a druga zmiana zaledwie 3,43 
pro~. Karta technologiczna -
konieczna przy pracy na roz · 
rachunku - powiedziała wszy· 
stko. Majster drugiej zmiany 
nie kontrolował zespołów pro· 
dukcyjnych, w organizacji pra· 
cy nastąpiły nieuzasadnione 
zaburzenia. Trzeba tym się za· 
interesować. Druga zmiana nie 
ma ani gorszych, ani lepszych 
warunków pracy - musi zatem 
dać produkcję lepszą... I na 
pewno ją da. Wydział nie tylko 
utrzyma planowy wskaźnik ko· 
sztów własnych, ale wypracu· 
je nadto dla zakładu dodatko· 
wą, obniżkę. 

• • • 
ZBLIZA się radosne święto i 

I Maja. "Lnianka" uczci go: 
godnie, jak przystało na zało · 1 

gę przodującego w kraju za· ' 
kładu . Dobrze gospodarzyć -
to znaczy rozwijać się. Załog'! 
.,Lnianki" dobrze gospodarzy . 
Wypracowuje dla siebie z ro· 
ku na rok coraz to większy fun 
dusz zakładowy - przekazuje 
na konto dochodu narodoweg0 
coraz to wyższe sumy. 

Na cześć l Maja załoga Za· 
kladów Im. Ludwika Waryń. 
skiego w Krośnie obniży kosz· 
ty produkcji o dalsze 6,35 proc. 
da krajowi 37 tys. melrów Ika· 
nin ponad plan. Pomoże jej w 
tym zakładowa umowa zbioro· 
wa. którą podpiSUje znów jako 
pierwsza w Polsce, spośród za 
kładów branży włókien łyb· 
wych. CZ. MORA WETZ 

• w pIerwszym 

• 
etapie bitwy 
zwyciężyli 

o chleb jeszcze od przyrody. Tym nie­
mniej staramy się, aby wszy­
stkie roboty byly wykonane 
wedlug planu. 

Niezle osiągnięcia uzyskali 
spółdzieloy z Pustyni w r. u­
biegłym. Ponrui 30 zł za rJ;niów 
kę obrachunkową. Teraz będą 
mieli jeszcze lepsze. l dlatego 
obsługa siewników tak się uwi 
ja, gdyż wie, il lm wcze~niej 
zasieją 111m lepsu będą /fIieU 
plony. Uwija się prowadzący 
konie I prowcuizący siewnik, 
uwifa się pomocnik. AIIJ nie 
cierpi na tym jakość siewu. 

Na potach spółdzielni " pro-
dukcyjnej w Pustyni (pow. 
Dębica), w pewnej odle· 
głości od siebie posws'ają 
się dwa . siewniki. Każdy za­
przężony w parę pięknych sil· 
nych. dobrze utrzymanych ko· 
ni. Posuwają się szybko na­
przód, obsluga ich uwija się 
żwawo. Trzeba siew zakończyć 
jeszcze dzisiaj. Niewiełe co 
rrawda zostalo już do zasia­
nia, ale i ociągać się nie mo· 
żna. 

Spra''c'n ie idzie robota. Z za­
do ri'o/eniem prr.yg/qdają się jej 
przewodniczący sp "'{dzielni pro 
dukcyjnef w Pustyni ob. Jedy­
nak i agronom POM·u Dębica 
ob. Prwuk. 

Aleście zorganizowali robo· 
lę towarzyszu przewodniczący 
- z uznaniem odzywa się prze 
chodzący chlop. . 

- No, robi się tak, aby było 
jak najlepiej - mówi ob. Je-
dynak. . 

Przewodniczący nit! rob, h 
$am. Codziennie rano odbywa 
się krótka oJprawa ze spół­
dzielcami, na której ustala się 
plan robót dziennych l wyzna­
cza się zadania każdemu z 
członków zarówno brygruiy po­
lowej Jak i hodowlanej. Dziś 
było podobnie. Jeckn siewnik 
będZie prowruizzl Stanisław 
Mroczka - członek zarządu, 
odp'owiedzialTl,Jl w szczególno~ 

~ci za prace POIM, 'drugiMi· 
chał Sztorc. 

- A brygadzista? 
- U nas nill ma brygadzist!1 

flolowego. Funkcje jego wyko­
nuje przewodniczqcy. On dora· 
dza, pomaga, organizuje. 

Właśnie dzięki jego energii 
z przedsięb iorczości praca idzie 
lak dobrze, mimo że spółdziel­
nia z zewnątrz wiele pomocy 
n/e uzyskuje, zwłaszcza teraz. 
Z Komitetu Powiatowego niko­
go jeszcze nie było w czasie 
przygotowań do siewów. Nie 
udzielal równie! pomocy POM 
z Dębicy zwłaszcza pod wzglę­
dem technic:mym. Było za mo· 
kro, tak, że ciężkie maszyny 
pomowskie ugrzęzlyby. Spół. 
dzielcy z Pustyni nie oglądali 
się na nikogo. Sami zabrali się 
00 pracy, wlasnymi silCNTIi i 
własnymi środkami. 

- Mamy 6 sztuk dobrych 
koni, własne kultywatory, płu­
gi i brony - mówi przewodni· 
czący. - Więc co? sami sobie 
z tym nie poradzilibyśmy? Mu· 
simy. l wszystko zasiejemy rzę 
dowo. 

Brygada polowa licząca ogó. 
łem 14 ludzi, w której prawią 
przeważnie kobiety ruszyła w 
POIB, pod wodzą furmanów -
od.powiedzialnych za konie i 
prace konne - Mroczki, Sźtor­
ca i Koziary. Orki byly prze· 
prowruizone przez POM jesz· 
cze w jesieni. Teraz więc nale-

żalo poczyni~ przygotowatt1a 
przed rozpoczęciem siewu. K'll 
tywatorowanie, bronowanie, 
rozsianie nawozów, których 
mieli wystarczającą IloU. Upa. 
rali się z tym w termin1e. 

- Co więc już zrobiliście? 
- W jesieni zasialiśmy 21 i 

pół hektara żyta i tyle samo 
pszenicy, 2 hektary rzepaku. 
Teraz przeprowruiziliśmy już 
przygotowania do siewów wio­
sennych, a prócz tego poncui' 
51 ha zasililiśmy. nawozami 
sztucznymi. Mieliśmy zasiać 
4 i pół .hek/ara owsa i 1 ha ję­
czmlerua. Jak widzicie - dzi· 
siaj, drugiego kwietna kończy­
lT.y siew wiosenny. 

Czy członkowilJ mają 
przydzieloną stalą pracę? 

- W brygadzie hodowlanej 
- tak. A w polowej - też, 
chociaż czasem trzeba kogoś 
przerzucić do 'innej roboty -
zleżnie od tego co trzeba ro­
bić Jak najprędzej. Praca nis 
jest przecież skomplikowana i 
każdy z członków potrafi wszy 
stko w polu zrobić. 

- A jak jest z planami pra· 
cy? 

- No, plany opracowujemy 
na poszczególne akcje - sIewy 
jesienne. wi0senne, żniwa, ko· 
panie ziernniaków, omioty -
dokładn.ie terminy - czasem 
chybIają, bo zależni iesteśmy 

Nte ma omini,tllch . plam, 
ani jedno ziarnko nie pozosta­
lo na wierzchu. Baczne oko 
przewodniczącego nie może wy· 
kryć żruinych usterek. w pracy. 
\'('szystko idzie jak !II dobrze 
uregulowanym mechaniżmie. 

Wreszcie - oSlatnl nawrót. 

- Skończone - mówi I ul­
gą, a równocześnie z radością, 
ocierając .spocone mimo dość 
chłodnego powietrza czalo ob. 
Mroczek. - Po parę dniówek 
obrachunkowych już mamy -
dodaje po chwili. 

Brygada polo'Gla wraca na 
podwórze sp6łdżielni.· Chrzęsz­
czą siewniki, ptNskajq zmrczo, 
ne konie, zwolna kroczą ludzie. 
Wtta ich gwar i diwięczne glo­
sy dzieci z przedszkola bawią­
cych się przed budynkiem za· 
rządu. 

Pierwszy etap walki o chleb 
- spółdzielczy siew wysokiego 
!/lodzaju - spóldzielcy z Pusty I 
nI zakończyli zwycięsko. 

P. 
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sprawki I Sprawy • 
l 

M a·Ją ludzie rÓŻne sprawy: s·muwe I wesołe, ' ważne 1 ~~he. 
J.2dne zała;twlaJą tak, drugie Ina,ezeJ. Ale "sprawki .. s~ 

tylko Jednego rodzajU . Nazwą tą określa ' ;: ~wykl€ wejscle 
w ·kolizję z prawem w większym lub mniejszym sto-pnlu, 
z ogólnie przyjętymi Lflsadami post ę.powania - słowem -
spra.wy nie w porządku. Takle, jakle ma na sumieniu np. 
sołtys grom. Huta - Poręby (pow . brzozows ki) Wł. Baran. 

Ponieważ lubi on zaglądać do klelis z.ka. a to kosztuje -
musi szukać ubocznych źródeł dochodu. Poradził sobie z tym 
bardzo prosto. Miał akuralt plenlą~ze z podatku od chłopów 
więc pomyślał sobie ta'k: "Ta forsa tak ~zy tak pójdzie d1a 
państwa, a ja się przy tym troszkę napiję". I napił s i ę !a·k 
zdrowo. że wszystkie pieniądze w t-eJ wódzi utOpiI. Na nie­
S7.c z ęś.:le dla niego wydział poda.tków nie zgodził się na ta· 
kie zalatwlanl,e .,sprawy", więc sołtys zna.lazł się wkropre. 
Lecz nie na długo. Jedną dziurę załata! drugą . Sprzedał .. na 
lewo" drzewo prZez.n3>czone na budowę tiz,koły. a i-eby lu­
ci ziom "za.tkać gęby " - pow l,edz!al. że prze zn ao'.::one 000 było 
na budowę stajni dla tipdldzl,clnl produkcyjnej (Jeśli ta w gro­
madzie powstani,e). Wyszedł więc z ·opxsjl cało. ba! Zys!(ał 
jeszcze opinię działacza, gdyż tych. którzy próbowali poru­
szyć sprGIWę z drzew,em nazwał wrog ami spółdZielni 'Produk­
cyjnej. Sprytnie ~ co? 

Pech chce, re takim sprytem nie mo'Że się poszczycić a~1 
taden z członków Prezydium GRN w Nozdzcu, ani M!llcja 
ani Prokuratu.ra Powiatowa. A przyd.ałby się. Bo nie trzeba 
być Sherlock Holmesem żeby odgadnąć, Iż pos lęnowauie ta· 
,kiego sołtysa to ordynarne złodziejstwo I Jawna wroga ro­
bota. 

Niemniej sprytnie, ale nieco Inacze1 naclą,ge ludzi kle" 
rown.lk Państw . Za'kładu Lecz.nlctwa Zwierząt w Jarosławiu 
Roman Zięba. Ten znowu przeciąga załatwienie s'Praw tak, 
aby brać polem opłatę za 'pracę w godZinach na,dllczbowych. 
Za to rÓwnież dostaje premię, bo zwierzchniCY myślą solY1e: 
"Trzeba mu <lać, sikoro tyle ma pracy. że &oble w godzlnaoh 
urzędowych poradzić nie może" . I da.ją. A gdy któryś z pra­
cownl'ków mruczy pod nosem na taJkle $prawki - .pan kie­
rownik 'roopoczyna mowę uświadamiającą, w której grzmią 
pioruny (dosłownie), cholery Itp. 

Skoro Już mowa o sprawa~h pienięmych, nlespooób pomi­
nąć "wynalazku w dziedzinie osvczędnoścl". jalklego doko­
nali czlonkowle Z81rządu OZR w Sarzynle. Chcą() zmniejszyć 
koszty likwidacji stołówki przy stacji kolejowej - polecono 
zabrać k<l5ze na odpadki. a śmled wysy'pać na mieJscu . D0-
póki był śnieg - można bylo z tym wytrzymać. Ale wraz 
unoszą sfętam niezbyt przyjemne zap<lchy , czym jednak OZR 
absolutnie się nie przejmuje. 2a.c1en z człooków zarządu nie 
mieszka ani nie prze-chodz1 w poblItu, wIęc futerałów Ile. no­
By nie muszą za'kładać. A zysk za to.Jest C·zyeł.y. 

Tak Prezydium PRN w Jarosławiu, Jak I Zan.l!od OZR w .a­
rzynle zapomniały o jednej 2!asadniczeJ sprawleI Ó troloa o czło­

' wieka pracy, którego przez takich biurokratów I lekkomyAlDlaków 
narda się na liczne niepotrzebne wydatki I przykroŚci. To tle. 
To bardzo źle o szanowni członkowie Prez. PRN I ZOZR, te za­
pomnieliŚCie o tym. O WM jednak nie za.pomną a ZWłaszCZA o wa­
szym postępowaniu. 

Prezydium PRN w Przewors;ku ma na sumieniu Inną 
sprawkę. ll1a ·pozór błahą , w IstocIe Jeclna1k bardzo waUlą I na­
rażaJącą wielu na duże· , .. a niepotrzebne wydatkI. Chodzi 
o komunl'kacJę prze·z San . Brak jest m~tu na drodze do Sie­
niawy. Prezydium wyc.hodzl bowiem ze słusznego za.łożen!a., 
że po co ludziom most, kiedy w l-ev::le mOŻ'lla przejść w bród, 
(San to nie morze). a w zimie - no przecież lepszego mostu 
niż z lodu nie można oobie wyobrazić. Niestety Jeśli to d.rugle 
jest wykorzystywane, to pierwsze jest nie do pomyślenia dla 
traktorów czy samochodów, a nawet furmanek. 2eby np. 
przywieźć nawozy ze stacji Grodzisko do PGR Sien!aw:l. 
trzeba przebyć t·rasę długoścI ok. 70 km przez Tarnogród 
I Leżajsk. pcxIC7.as gdy przez San Jest tylko 8 10m. To nic -
myśli · sobie Prezydium PRN. 

HIerowcy w ten sposób odbywają wycieczki krajoznawcze. 
Jakle jest więc wyjłcle, a raczej przejazd? Bardzo łatwy. Oto 

nalety tylko wst.awi/\ cztery slupy do umocowania \lny I Wybudo­
wat prom. Będzie to wyJście połowiczne, ale rilewątpllwle będzie, 
Jetell któryA z członków Prez. PRN przedrałuje na piechotę te 
70 km. Bo tak, to jakoł nie mo:i:e zatwierdzić sprawy wymiany 
,łupów. 

Ciekawy jest st06uTIeik PSS w Ustrzy,kach Dolny-ch do 
UChwały Prezydium Rządu o zbieraniu maJkulatvry I odsta­
wianiu Jej do punktów skupu 6S. Przez pół ,roku PSS nie 
odstawiła an.1 grama milIKulatury, -choc na jej własnym po­
dwórzu letą tego całe st06y. Wlrlocinle sprawia to duto rpi'zy· 
joomOŚCI członkom Zarządu PSS, te mogą patrreć na swoje 
"bogactwa"/ Nie ma się co dziwić - z,bleraJą lurlzle znaczkI 
pocztowe. faJ;k·I, a PSS - maJkulaturę· 

"Czystość to zdrowie" - m6wlą ludzie, więc oooługa ku· 
ehnl w POM Olszanica wprowadz81 to stwierdzenie w ~y'Cle 

jak more. Przychodzi do stołówki zmę(:wny traktorzysta na 
kolac»ę. lecz dźw1ęcz,ny głos zza zannknlętych drzwi mówi 
..proszę zaczekać bo slęll11yJę". ZadrtaJ! biedny młodzian. 
czy to myCIe nie odbywa się czasem w rkotl.e do gotowania, 
ale ponlewa! był głodny, więc przystał na wszystko, ciesząc 
się, re nie d06tal takiej odpowiedzi jaJk niektórzy, którym 
wpierw kazano pobiec do GS 'PO cu;kier albo na.rą:bać drze­
wa . No cót. obsługa kuchni nie może się przemęczać, a. czy­
stość t.e<t musi być. 

Zachodzi tylko py·tanle czy w tym Sklepie byłby cukier, 
jetel! GS w OlszanIcy pracuje tak jak np. GS w GłogowIe. 
która. do połowy marca nie postarała się o zaopat·rzenle chło­
pów w Lipie w l1awozy sztuczne. Ma rocJę GS w Glogow1e -
niech chłopi zrobią Jak.iś wynalazek, wtedy obeJdą się bez 
g~sklchnawozów. Niestety, niM nie umie ocenić dobrej 
Inłencjł GS Głogów lecz Ich postę'POwanle wproot nazywa. ni&­
dołęstwem I biurokracją . 

WSIYltkle przytoczone tu wypadki łamania praworządności lu­
dowej, przejawy lekcewa7ącelo stosunku do ludzi, brak troski 
o Ich potrzeby lo mienilI ogólnonarodowe są jeszcZE' dość częste. 

Trzeba Im wypowtedzle/\ Dleublalan~ walkę. Krytykować I dema­
skowat - oto zadanie, jakle stoi przed katdym UCZCiwym człowie­

kiem dbającym o dobro swoJe I społeczeństwa. 

Takle I podobne epraw;kl nie mogą mleć miejsca w naszej 
ludowej oJczymie. 

FR. PIPALA 
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Adam Socha Korespondenci 
o sprawach 

gospodarczych 
ZARZĄDZENIA, KTORYCU SIĘ 

NIE REALIZUJE 
Kierunek! Zielona Góra 

w Pomorsku wybrał sobie !lO" 
soodarke ial< sie oatrzv. Po­
rządny dom. pon8d 10 ha DO­
ła I orzv !!'otow a I s:e do !lOSOO­
darzenia jak należy. Kupil kro­
we. konia. oare s?;tuk s\\;ń. 
I na nowa !!'osoodarke wvleż­
dżał z całym dob'v'tkiem. l na 
oewno lepiei bedz:e żvl niż u 
s'ebi~ IV e-romat!zie. Będz1e hł 
tak j~k ci w5zy6CY. którzy 
przed nim na tych , ziemiach 
osiedli - do, tatniej. hardziej 
kulturalnie, a oprócz tego przy 
p~ocy ma,szyn lżej mu b~dzie 
pole olrabiać. 

Jeszcze w ubie(!'lym roku w 
hucie Slalowa Wola dvrekcia 
huty wydala nOWe zarzadzenie 
dotyczące wyplacania prern'i 
pracownikom inżynieryjno-lech 
n:cznvm i admi·nislracvinvm. 
Bylo ono bard,zo pocieszaią{:e, 
ponieważ z.80ewn.ialo wyołace­
nie orem!i bez OPóżnień do 
d:1ia 15-go każdego m iesiąca. 

Cieszvli s.ie wszvscv_ bowiem 
do chwiłi wyjścia zarządz enia. 
premia byla wvułacana z kil­
kudniowym ooóźnieniem _ co bv­
lo DOwodem niezadowolenia I 
rozQ'orvczenia wśród oracownl­
ków_ 

Jak Ulrzadzen;e to iest rea­
lizowane? Do 15-go wypłacono 
tvlko w ledm-m miesiacu_ Ale 
iuż w stvczniu br. wyołacono 
premie 16, a w lutym 22_ Jak 
z tego wynika. dyrekcja huty 
wvdaie zarzadronia_ ale ich nie 
re.alizule. 

l. 1(. 

N!EDBA.J.STWO PRZYCZYNĄ 
ZNISZCZENIA OKOLO 3 TON,: 

RYB c:' 
Adminis1racia hulv S·talowa 

Wola miała pod swoją Dpi \"1 
s-talowowolskie sl8wy. W uble­
g-Iym roku przeniesiono ob. 
Makówkę pelniącego slui-
bę /;tróia IStawów i ma­
gazynu sprzętu rybackiego 
do pracv w hucie. oozostaw'a­
iac r&wnoczemie tak stawy ia,k 
l maeazYn bez ooieki. W wv­
niku tego n'eorzemyślaneeo 
zarządzenia magazyn ulelZ'ł znl­
szczen:u. I sonet zOt';tal Wy­
krarizionv... Rvbv zaś.pozba­
w'one W'lIzelkiei oo'eki w cu­
s'e m'nionei z'imv - wve-,i'nely. 
A orzecież dobra gospodarka 
Gtawami mogla dać duże do­
chodv. Os·tatni polów (w eru­
dn'u ub. roku) bvł ootwierrlze­
niem powyŻ6zego zdania. Z je­
d,nee-o bowiem 'Ivlko sbwu wv­
łow:ono 1.500 kil rvb. Po po­
łow :e z05-talo jeszcze okol o 3 
tys. klZ' ryb. kt6re skazane zo­
stały na .wvduszen:e z br8ku 
powietrza. bo nikt nie DOmvślał 
o wyrąbaniu przerębli. 

Winni tych slta·t us{luła u­
trzeć skutkI ISWOO'O karygodne­
!lO niedba Istwa orzez s·o:elrze­
nie wodv I nasIeonIe WYOUSZ­
czenie je" wuz z nieżywymi rv 
hami. Niestetv (e!!'o roduiu "za 
pob:e(!'3wcze" środki n;e uratu­
la 'ch. Za spowodowanie s{rat 
jakie n!ewatoliwle oon:osl8 na­
sza ~DOd·arka rybna. winni 
mus.za być Dociaaniecl do od­
oowiedzialnoścl. 

(eb.) 

KUMOTERSKI ROZDZIAŁ 
PRBMn NIB ZACHĘCA 

DO PRACY 

W miesiaeu lutvm br_ wy­
dział elekŁrvCU1v huty S·talowa 
Wola otrzvmał fll:ndusz pre­
m iowv w wvsokoścl około 
23.000 zł. który miał bvć roz­
dz;elonv miedzy oracowników 
przez: komisie. Dwuosobowa ko­
misia skloll·daiac8 sie z (!'łówne­
I!O enerl2'etvka I sekretarza 
oddziałowej organizac.ji partyj­
nej rozdzieliła premie w ozna~ 
ClOnym dniu w pierwszym rzę­
dzie sobie. 1\ potem "temu i 
owemu". Zr~ili tak, jak im się 
podobało. 

Z tYs.<I·kowa. z Szafranowa, 
z Woli Olaleiskiei na sta­

cję w Mielcu ciągnę!y <sznu~v 

furmanek. Na iednei z nich za­
uważyłem na kuoie domowvch 
Q'ratów dosvć dziwnI' wytwór 
dOmOWei2'O orzemysiu - wial­
n'le. z,rohiona orawie bez UŻv­
cia żelaza. Wszystko - try­
bv. zlacza. ośki ·1 inne cześci 
~rob:()ne bvły z drzewa. mister­
nie \'-,rc:ete i obtoczone. złac:lO­
nI.' jak~ś óziwną sztuką w ca­
łość. Wszys1ko wsk8zvwalo. że 
właściciel ni~mało robotv mu­
siał włożvć w vryprodukowanie 
te2'0 urządzen:a. I ieżeH bv !8k 
dalei rozumować. możn.a by wv 
ciągnąć wniosek. że niełatwu 
mu s.zla dotYChczasowa e-os[)O­
darka. i że orzv tvm mial soo­
ro cz,asu no I zdolności do dłu­
ba·ninv· w drzew.ie. N ie wiem do 
koQ'o r.8·~eżała ta wialnia - do 
Kapinosa. Bugala. Treli czv do 
któree-oś innee-o chlopa. który 
rzuci! PMe zae-onk6w piaSKU w 
mie.leckim i z.decvdował sie na 

-_<lf.iedlen:e W wo!ewództwach za 
cli.Odnich - szc7.eciń~kim lub 
ziekmo!!órskim. W'em iedno. 
że nawet uda iac sie na nowa 
e-ospodarke n:e mógl rozstać 
sie z wyprodukowanym przez 
siebie spnetem - symbolem 
czasów. VI któf\rch oialSzczvsta 
Ziemia z trudnościa żywiła ie­
go rodz:ne. w których nie mó!!ł 
kupić maszvnowel2'O sorzetu. 
choćby i wialn;. 

• * * 
Yt arol Baran z lysakowa ła 

ldowal "'łÓj dobytek d() wa­
P.'onu bez- zbvin;e,{!o nośpierhu . 
l tak zdażv. Inni wyieżóżali 
z I2'romadv wiozac 00 k;!kana­
ście furmanek dobvtku. On 
zmIeścił swo'e e-ratv na czte· 
rech wozach. Jedne{!o ·tviko oil­
nował - konia. Zebv też przy­
oadkiem mu sie co~ n'e stało. 
Pierwszv raz w życiu on jedno­
hektarowy wyrobnik mial na 
wlasność kon'a. nabytek n'eo­
sią(!'alnv dla ma low!nezo IrO­
soodarza. 

Troche żal mu sie robiło. !lov 
te!!'!lal . sie . z sasiadami. -e-dv 
orz.eieżdiali or1..eztvłokmt:1ie 
widzianv Cz-erm'n. orzez Rzę­
dzianowice. czv orzez Mielec. 
Ale \V walton,ie resztki żalu go 
opuścilv. Bo j cóż on 1utai zo­
slawil? Hektar z'cmi i to ta­
k:ej. która lalem zboże zasu­
szała !toracvm oddechem, a ie­
s!enia i wiosna (!'noi·la roślinv 
w mokrych młakach . Ta ziem'a. 
e-dvbv on ; żona nie mieH moc­
nych rąk do pr~cy, niel~t\,: o 

wyżvwlłabv czworo dzieci. Mi­
mo. że DO' woln;e liei mu s'ie 
żvlo_ boi robote I>redzei z·na· 
laŁł ! państwo w !!ospodarce 
pomagało, ale wyleźć z biedy 
n'e mó!!l. 

Konia nie miaL Trzeba bv!o 
orosić bO!latszych sasiaóów o 
oomoc. R wysokie należności Ul 

konia. 'Imono bvlo oo~em ureQ'u 
lowa·ć. Jedna Krowina -no3\\'O' 
zu w wvs·tarczaiacei ilości nie 
dos·tarczała. Ziemi.a nie upra ­
wiona na cza" I nie sorawiona 
naleivc:e. dawała też o;onv ni­
skie. l choć reee Baran unbial 
po lol(r'e. n:edosta!ku nie mógł 
z chaiupv wv!!nać. 

Mówil·i mu ludzie nieraz -1 
.Karol. T\'lu od nas wl'jechalo 
l1a zachód. Jedź i ty. Lepiej 
tam ludzie ivia", Baran ied­
nak w żaden sposób nie mógł 
sie na wviaul zdecydować. Bo 
byli ! inni co inaczei mu ra­
dzili. Gadali. 7.(' tam nlcZCI<O 
sie nie dorobi. że na zachodzie 
dziadem '1'0 zrobia. 

Gdv z ooczątkiem te.IW roku 
do Lys!lkowa dotarłv wiadomo­
ki o nowych warunkadl OlSad· 
nictwa, Baran nie \\'ytr7.y:'lal. 
Zmówi~i sie w paru - Slaszek 
Ska<rb co na 2.9 ha gOS;[loda­
rzy, Michal Trela CIl cz,,"oro 
dzieci z dwu ha utrzvmywal, 
Jan Krup:,nos 00 tak iak i on 
na iednvm ha Dola chciał cudów 
dClkonvwać. Stanisława Kokosz 
ka i Józef .M,'choń. tei g'OS!l()­
d.arze. co do trz~ch ha nie do­
ciąl2'ali. i razem ooiechali na 
zielonoe-órska ziemie. Zajechali. 
obeirzeLi oare gromad I zare­
zerwowali dla siebie wolne I!'cr 
spodarki. Ba,ran. Sk8,rb i Ge­
tine-erowa w Sw:dn:cy w po­
wiec:e z-i",!on0l?6rskim. :I inni 
w K06:e.;'Zu (pow. Krosno 0-
drzańsk:e). Sasiadowali w Łv­
sakowie. beda też sasiadam.i na 
nowvch Q'osoorlarkach. 

Gdv wrÓ;:;i'i. dz:w)1<J wvdawa­
l.a Im s;e rodzinna wieś - cha­
łupki 000 slom<l. oo:a żólte od 
piasku. Bo lam budvnki m:e­
sl'kalne sa murowane. obszer­
ne. każdv porl dacl!ów:"a. we wsi 
jest szkola. świetlica. kino i do 
stacji niedałeko. Ziem'a też inna 
- czarna. Ilusta. IV p.1lcach roz 
lazi sie ial< m8s10. Próbowali 
przecież sami i wypd\'\\'Hli n 

ziem'c od da W!1a mieszka i acv, h 
tu osa,ir.:ków. W'dz.iel: ki lil­
ki nad Odra tak;e. że IV 'ch 
stronach podobnych nie sootka. 
Tot"ż każdy za poiycz~~. hi­
ra dDStał od państwa kup:1 ko­
nia. krowe i 00 oare świii że­
bv hodow,e 'ak nai'{'o'ei u s'e­
b:e rozw'nać. N'ektórzv DOk u­
ovwali nawet wozV. bronv. p!u 
gi i po parę metrów ow,a : .a 
zas'ew. choc:.?! w Z'elonej Gó­
rze .z.aoewn:a.no ich. że ziarno 
na' za,,:ew (bs : ~·:ą . 

* • * 
N '·e wródi ieszc.z(' z wvciec?; 

ki zwiadowicze z tysa:.:owa 
a iuż ruszvli za nimi naste;\ni 
chłooi ?; !!roTn<Jdy Wola Ota!eż­
ska. Pola i domy u n'ch n:'e bv­
I v !eosze od łysa kOlVsk:ch a na­
wet I!orsze. b·~ przez \\'oine zni­
szczone. I b'edv 1ei u n'ch nie 
brakolV a 1,1. 

Cho.:·by u takiee-o Janrczka. 
Chlop byl robotny. U siebie po­
le obrobił i sas'adom odrab'.ał 
za konia i za nMzedz'a. A!e 
dorob:ć s;e nie móe-l. Gdv DO 
woln'e s~s:edzi wvieżd;i;ali na 
Z:em'e Odzvskane nie Wyjeż­
dżał. bo liczvł. że iakoś zalZo­
sDodaruie sie U sieb'e w e-ro­
madz:e. Z trudem odbudowal 
wiszczony przez woine dom. 
ale gdy dzieci zaczęly podra­
stać. kloPOtów orzvbvwało co­
raz w:ecei. bo z 1.35 ha oo!a 
trudno bvlo mu rodzine WVży­
wić. Tvmczasem do sasladów. 
do Maiowei. Strycharza. Get:n­
i!era. orzvch<Xizilv listv od ich 
k~ewnvch. którzv w 1946 r0ku 

I co ~ję okazało? POWSTAJĄ NOWE ZAKLADY MLECZARSKIE 

OtrSi of8cownicv tac\, iak ob. 
Gawd Sikorski i Roszak otrzy­
ma:i premie 45-orocentO\\'!i. ia­
ko pracownicv działu Przve-oto­
~\'al1'~ Remontu. a mieli otrzv· 
mać iako oracown'cv wYdzi~lu 
e:ek1ryczr!ee-o 110 oroc .. e-dvi 
to Sfo'1ow'sko zatwierdzi! (11 a 
n'ch dz'ał ka·dr. Zaś na stano­
w'sko nracC'wn'ków PrlvQ'oto­
wan:a Remontu zostaF Ofz"nie­
s 'e ni tv;ko orzez szefa. Cw 
'ł/er naorawrle n:e na:eiv ' Jf1 
s'e 110-pn'-"e:1!0'w.a orem'a? P,;'(' 
w'a:\omo też d;3CZ~!!0' ob. A­
dam('lvk z~m:~st 800 l.ło!vcl l 0-

trz\'mał 400 zlotvch . a oh. Pi­
nocv znm'ast 320 ,h:ko ICiO zł. 
Szefowi zaś na :eża lo s:e 800 zl 
a zabrał sobie aż 2.200. 

Pracownicy hutv oczekuia 
kiecl" wreszcie czyn:1iki partyj­
ne i dyrekcja zajmą się 6 'r~wą 
\Vvdł,:a!u e:ektrycznee-o. CZy 
on.powiedz!a:nv Insne.ldor kadr 
nie widzi 00 s'e tam d7,ieje? 
Sądzimy. że sprawą tą zajmIe 
s:e ore-a,ni·ucia partvina. I dv­
rekcja, a wóviczas sposcb pre­
miowan:.a pracowników huty u­
legnie radvkalnei zmiaK~e. K. 

W Gdaiisku dobiega końca budowa wieIItiego częściowo .lu:i: 
uruchomionego nowoczesnego 7.akładu mleczarskle;;o, b(;dącego 
uaJwiększą z dotychczasowych Inwestycji przemysiu mleczarsklelIo 
w Polsce. Zakład nastawiony jest głównie na produkcję mleka 
konsumcyjnego, napojÓw mlecznych, kefiru, twarotkll, I~ÓW 
I śmietanki homogenizowaneJ. Praca Jest całkowicie zautoma~o­
wana, większość urządzeń dos\arezyły: Związek Radziecki, .Cn­
chosłowa~ja l NRD. 

Mleko dowożą do zakladu z terenu całego woJew6dztwa gdań­
skiego koleje I samo~hody. Zakład zaopatruje lu4n~ć Gdańska, 
Oliwy, Wrzeszcza, Nowego Portu, Sianek Itp. 

Na zdJęciu: Tanl<l do przechowywaala mleka oblłuruJą Alfons 
Jasiński i Jerzy Golenia. CAF. toł. Uklejew.ki. 

wyjechali na osiedlenie. Pisali 
o dobrobycie który Mobyl!. pi­
sa li o mo:iiiwościach rO'zwolu. 
i o woln\rch Q'osoodars!wo3ch. 
które czekają ieszcze na osr.o· 
n·ików. 

c.mi z oodwóru sas:.1da wo­
lami. , wiozącymi jego dobyte'; 
n.a s-Iacie, Potem odwróciła ~ie 
do sasiadek. które wspóln'e z 
nia oatrzvlv na wviddżaiac';ch 
os:erlleńców .j oow:edzioła; 

G{jv J8neczek dowiedzial s:~ 
o 'wvjeździe chłODÓW I Ly:;a­
kowa. nie wytrzyma!. Z,mówii 
J<nka Pola-ka. Bron'ka Araoa­
sza. Słas1:ka OWC3l'U1. Franka 
Pa,ią,ka i razem ooiechaii n8 
zwiady. Obiechali też pare DO­
wia1ów. ale 7A1ecvdowali się <r 
siedlić w ied'llei !l1"omaur..;e -
Pomorsko. oow. Krosno Odrtań 
skie. !::3i~v z nich wvbrał przy 
nairnn :eł 8 ha 1Z0s1lOda!l'ke z 
wvremon·tVlWa,nymi zabudowa­
niami. Każdv ~nial od oań­
stW! 7.5 tys. złoivch pożyczki 
na kupno inwen1arza I każdy 
wyjeżdżał na OISiedlenie przv­
naimn~ei z dwoma krowami j . 
ie.d.nvm kon ;em. 

.. Chvba {am !!;\,z'e I\'viddia 
leillei mu !Jedzie r.iż tutai. Eh­
dowal u nas t~n Polak. oi ble­
d (iwa I. Same w:cJz:ai v5c:e. l 
kłopotłiwv bvl. że aż str2ch. Z~_ 
bv mu sk:bke ziem; zaorać ,al­
bo orzeiść orzez o(!'ród iuż z 
krzvkie:n z domu wvlatvwał". 

• 

14 rodzin wvwedrowalo vi 
ciag'lI dwu dni z iect.nee-o 

tv~ko powiatu miełeck:ee-o na 
7.'~m;e zie!onoQ'órska. 14 rodzi-
110m hedz!e sie lepiei żvto na 
11()\v\'I:h Q'OISooda.rstwach. Lada 
dz;eń za nimi \vvb.:cr.aia sie in­
r~i - 30 rodzin. Owr.arze. St.ry­
cha,·ze. Po~aki. Kremov z Cho­
rze:owa. Radomvśla. Czerm:na. 
Tuszowa, i z i.nnvch gmin 00-
wiatu m'elecb~!!o iada na p:e­
kne z:emie Pomorza Sz.czeciń­
ski~l!o. do woiewódz,twa ziela­
n~órskieQ'o. do ooludniowo­
I\'schodn:ch oowiatów naszee-o 
woiew6dztw<I 00 ziemie. PO Dra 

. te. PO dobrob\'t. 001 leos7.(' żv­
r'e na nowych (!'osoodarstwach. 

• * • 
S tryeharrowa - sas1adka 

Polaka z Wol! Otależskiei 
dluó!o . patrzvła za od jeidża j ą-

S!r'l'charzowa Z8-'oe-Wl,e nigdy 
nie szukala przyozm Pol a ko­
wei zlo~ci. ClwOa ani ,przez 
mY61 ie I n:e przeszło. że z bie­
dy ro(lziła s:e ta kłoootli\Vo:~ć. 
kt6ra są!siaJ6w między sohą róż 
nila. Ze każdej trawki. każde-
2'0 skrawka ziemi. swoiei dwu­
hekbrowe.i Itospoda-rki Polak 
7,8iow.ał. Ze trudno mu bvlo na 
t6ł l,łemi rodz i,ne wvźvw;c I 

stad zaiadły bv! o te z:~mie 
do n!~m()ż1iwości. l ci~żko mu I 
bylo z,iem'eoorzuc'ć. AI~ {~m 

Kto da 
Co to u was ! tym! ka.dram! dyrekto­

rze? Ciągle wY'POw1adac!e Jednym pracę, 
p,rzy jmuj>ec!e nOEWych, przenoo!cJe z mieJ­
sca na m;ejsce. Ludz~e powia.dają. re u was 
n,ikt liłllgO m:ejs<.'<ł nie zagrzeje. Przeciei. 
tllika płynność kadr ujemnte odbija slę na 
pracy. 

Ludzie mówIą, powIadacIe - zooapa! 
dyrektor - a niech tam mów;ą . U mn:e 
kadry wwa·rz,yszu to zlo~y fundu&z, co to 
decyduje o wSlystk!m. Zespól GOM . rozu­
mlec:e. placówka, że tak powiem poważna, 
o zn.acren1u dla wsI. tego ... don:oslym . .Ja 
muszę ludzI zmlenlać. U mnie człowiek 
musi być. rozum:ec!e. czysty Jak ta 17.a. 
O. l teraz z.mienitem ·- wokaz .. ł ręln na 
pHk świeżo wypIsanych wymówIeń. Będę 
zmienIał. bo u mnie. wioole. nie może być 
obcego elementu. ale ludz,:e jil·k kryształ 
- oomi swoi, 

Dyrektor ze,polu GOM w Gorlicach sza­
ch:stą n:e Jest. ale jego praca z ka{lr3.ml 
przypomina tę skądinąd ' poivtecr.n~ grę 
w 57,achy. Sza,chown:;<:ą -, w dyrektorskim 
wydaniu j€>St powiat gorl!cki. a ruczej !-o,z­
siane po nim GOM-y. f'lgurami na(om!allot 
- podwładni dyrektora. Wymawia sIę im 
pracę, potem znowu przyjm1Jje, pl-;-e-: u \\',1 

elę z GOM-u clo GOM·u, z wa,rsztatu do 
. wa,J'S(ltatu n:czym p!onkl. 

PracuJ~z w Gorl:;::ach - doh.:'7.e. P(,·Je­
dzie€z do Bobowej. albo do Sokoła. B I.<,?cza , 
cr.y Ropy. 

Co?!! Ma<to!,ę maez na. utnymaniu I po­
wl:adarsz, 7'.8 chre6z być z nią ra~em? A co 
mlt:e to obchodzI. Acha. a ty w piłkę gl-a",·z 
I praca w Bobowej lln,lemożllw~a ci trenin­
g'!. Nie SZ;kOOlil. Lu-dz.ie w pHkę n,le grają. 
a dobrze Im się powodzI. jak na przykła'd 
mnie. to I ty się bez tren:ng6w obeJdz:el}l. 

Ta'k dyrektor przygaduje I przerz'uca 
swoje "pioo~i". Wybiera. dc,b:era, wyma­
wol.a. prlyJmuJe I to z hasłem o czuJnok,1 
na ustach. 

"Swoi" ludzie. 

Pod tym właśnie hasłem przyjął dyr& 
ktor now~ figury do swojego zespoi u_ 
Przyszła więc najpierw Bronisława M:la­
recka. Za n!eprrestrzega.nle tajemnicy słu!­
boweJ. plotka1'Stwo I złą postawę usun,!ęta 
z p<\lrtH jeszcze w p<JPrzoon'jJll miejoou pra­
cy teraz w zespole znalazła przyt·ulne 9Chro 
nisko. PlolkowaJa I bumelowała w najlep­
me. LlBty obecn0Śa01 podpisać n.tgdy n1e 
mogła. a pr~ę prowadz.Ha tak. re ~.al 
się pan.ie. Ale było Jej dobrze. bo to był 
,.swój człowiek". 

Mlarecka n'leck\'wno wyszła !la mą.~. 
Wpraw-d2J~e mi d)'T€Jktor Dusza. anI rekt'e­
tarz o.rganlz.a<:jl ,pa,rtyJne,l WoJnars.ke ",le 
znali męża MIa.re0f{ij<ej, Wą&ika, ~dyż '{>rzy­
był on z Ziem Odzyska.nych ale w myśl 
zasady, że w ze.9pQle muszą pracować sami 
.,swol" dyrektor d.a1 mu pc..sadę k!el'Ownd­
ka wa'rsztatu remontowego z up<l6<lWniem 
Jakiego nie m1al ża<den inny klerowno\k. 

Wą&tk zm.ał się na nowej pracy tyle 00 
kura na p:eprzu. a o j~go przes-t1cOO! n.le 
wIedziano nic, Jed:!1ak n:e pl'reszkodzllo to 
dyrektoroWi protegować go, a na·wet re­
komendować do partH. Wbrew wszelkim 
l.as:adom czujnOOci. 

Zamęt na szachownicy 

Wnet jednak na szachowniCY U!C7.ęło Mę 
coś psuć. Nowokreowany bow:.sm skoczek 
Wą&1k wbrew w"zelklm .zasa.ctom g.ry obró­
cił się przeciwko własnemu królowI - dyre­
ktorowi z wyramyrn zam\airem "podst.atwte. 
nla mu nogi". Z.aczął~wlchriyć wśróod ro­
botn.!ków, na własną rękt: zotgan1'zorwa1 
wybory do rady -mkładoweJ oaywt!oole re­
lem dobraalla tam .. swo!<:h" ludzI. 1A1męt 
w wan>ztoo!e zrobił się nie do oplsanla. Ro-

mata? 
boin:cy n:!e waedz!elt kogo słuchać - Wą 
sik.a czy dyroktot'a. 
. Je, braolszkowle kochani mówił pIerw 
szy - klrw! serdOC"ulej dla wall n'je poża 
tuję, bez p:·z.erwy o wasze sprawy s1ę s1a 
l'am . .ale ten zatracony dyrektor skórę chcf 
z was złupić, waszym kosztem kieszeń 00 
bIe nabić. 

Ja. Ja - wperzał s'!ę dyrektor - Ja dla 
was wszystko moi wy n<lJdrol.st, zlocl, ja 
się sl-dram Jak mogę, ale to (,'l]') Wą.siłc 
oczajduc'i<W. podbechtuje przecIwkO wam, 
wola, żebym wam nagany I kary dawał. OJ 
chce dla was najgorzej. Tak oni mówIli. 
a rob0tn!cy po p:-acy umyć się nie m;ęli 
gdz~e I czym, n!e bylo GZatnl, premia w 
grud7.ień nIe była. wypłacana przez kiile 
m:>e&ię<:y (naw,:ru.;;om mówiąc do dZ!:sIiaj Je.: 
n;e wyp!,JI::ono) w waffizta<.':e panował 
cl~<.os I n !'~ porządek. 

Oc:~ywlśc!e mn!,ejsza figurka - WąsIk 
przegr<lla. A że tu I ówc\:>:!e zeuwa'Żono, Z€ 
w Ze"ly.\le n:ooobrze slę d7.leJ-a wIęc dyre 
ktor 6korzy.st·ał z oka7.j\ 1 z.a:mioo:ł Wąslb 
w kozIa ofiarnego. Dał wymówienie jemu . 
j00go 7,onk~ oraz k!lku!nnym pracownikom 
i chodzH jak paw. 

Widzlo:e - mówi! - jak'I to ja Jestem 
Co by to bylo. gdyby nie ja. A ja zło w 
zarodku n\:s-zczę. n!cponlów I trutniów prze 
pc;:dzam. Tel"'a.z to już będz!e dobrze. l zno· 
wu zaczął p!'zestawiać swoje .,plonki". 
O:.:zy w;ś<:ie wina za bezlad I niepol'7.ąd I< i 
&pac:Cl na Wą..,':kÓw. dyrektol' był naJzupel­
n':ej w porządku. On był niewinny, 

..!.!..Ocz~..! uszy królewskl~':: 

Dyrektor pomijał przy w~'m6wienlild 
prze;;un';ęc ;~ich Bwo:ch Z8:ufanycll "oczy 

I uszy królewskie". Toteż ci właśnie z 
wdzięczności za opIekę I odnowiednio wy· 
oo!<!.e zćIIl"Ookl urządzlH dyrektorowi uro· 
ozyst06Ć Im1>el1.inową . Zrobili składkę. We­
dług l'lsty, na której umieszczono wszyst­
kich pracowników zaczęto zb!erać po 30 zl 
od o~by. Za zebrane pioolądze zafundo­
wano d y rek torow'! t>oczkę. kilka drob!.az­
gów. a za re.sztę urządwno uroczyst06ć 
obHoie l.atkrap!\;aną alkoholem. 

Przy tej okazji znów ktoś "podoodł". Je­
den z prao()lwnl,ków W6!r&Ztatl\.l odważył s!e 
nie wplacać żąda!l1eJ sumy na dyrektorskIe 
Imieniny. A że w dodatku czasem zda~yło 
a!ę mu powloo7)!eć dyrektorowi ~ praw­
dziwego a przyJQrego, więc spadł na n1ego 
"święty gnlew"_ 

Jest w wa.rsztao!e Jeden taI'IcI., ~ WIIchny 
I buntuje - mówił mi o tym właśnie pra· 
cownlku ob. Dusw - ale mam go na oku 
I Już n1edługo będzie mi przeszkad~al. 

.. * • 
Dyrektor Dooza obmyśla nowe pNe8'l1-

nI ęocla , zasta·na·wJa s1ę kogo tu z sąsIadów 
Jeszoe przyjąć do pracy 1 zalPl'Zątn1ęty ty­
mi eprawam1 nIe spostrzega J.a,koś, że w ze­
spole panuje bezład. nIedbalstwo. Więk­
szość pracowników nie prz€Strrega oocJa!li!. 
stycznej dyocypllny pracy. zresztą sam dy· 
rektor te<i: czasem urwie sIę z biura, by 
popra<:Q1Wać na swoim gospodarst'W1lew GB­
IIII'ku Ma.rlampoIBklm. h6!ęgowóść zrul;led­
bana do ostate:czmych granic. Można z.na­
leźĆ ma:szyńy I narzędzIa czy matet!ały, 
których próżno szukać w spls'le lmventa­
rza ,I odwrotn.!'3 ani śladu niektórych uJę­
tych w tym sp1-3le. Warsztaty czasem re­
mootują n1edbale I trzeba nIeraz maszy­
ny. reperować n..~ nowo. 

Ale to wszystko fra6zka. Dyrektor do­
b!era 6wok:h ludzi. ueuwa niewygodnych, 
przesuwa "pIonki" na swej szachownIcy. 
.'\. m<Yle jeclnak roajd"llle &lę ktoś, kto bIl­
rej nH; to dotychczas rotrlooo wiglądnIe 
w sprawy gorLickiego zespołu GOM I da 
dyrektorowi - "szachiście" mata. 

WlkIt, 
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Rozstrzygnięcie międzynarodowego konkursu 
literackiego nn najlepsze opowiadanie związane 

Brygada Wróbla nie wypuści braku 
Nowe pomoce naukowe 

dla szkół 
W najbliższym czasie w 

pra<:own lach fłzycznych szkól 
og6lnokształcący<:h pojawI się 
nowy, nie stosowany dotych· 
czas w poglądowym naucża· 
nlu przyrząd, umożllwiaJ<lcy 
ucznlvm wykonywa,nle szere­
gu skompltkowanych doświud 
czeń. Jest to maly trans[or· 
mator o mocy 2.200 wolt. 

z Wyścigiem Pokoju 
I!rodwnvch na konkur~.ach 
kraiowvch tr7.f'ch kraiów orzv· 
znaĆ I na\!rode na M : ed~vlla' 
rodo,,"vm Konkurs ie Liłerack 'm 
autorowi Paul Thvret (NRD) 
za Drace .. Nasze droC'i sa wsze· 
d7.'t'''. Aulor otrzvmuie złoly 
l1edal \VVŚC I\! U ; zostaie laDro­
:;zonv do urlz'alu w VII Wy~cI­
\!'I P()'miu na koszt or!!anlzato­
n·,w. II na\!rooe i s:·t'lHnv me­
lal iurv orzVZl1a'o !\onran0w! 
!,ap:i1owl (Po'skal za Dra ce ot. 

W dniu 6 kwIetnia na nara · 
dz:e w orldzl~le ororłukci' oomo 
cn:cz~i Zf~J\l w I?zeszowie bry · 
~3da Stanisława Wróbla 91 

skladz'e trzech oracAl\vników za 
trudniona Dnv Drodu l<cil belpk 
D\lS oostanowila w mif'siacu 
kwiclniu nrlekroc~vć Dian oro· 
dukci l o 10 oroc. \\.''ikC>I'U lac o 
4R8 m he'"k wiecf'i nil. dotvl'h · 
c~as. Sianowi to wa.tość 7.808 
zlot vcl!. 

Po1 dobrą opie ką 
znajdują się dzieci 

w żłobkach 
W roku 1953 liczba 

mieJsc w żłobkach wyniosła 
około AO tysięcy, co w po· 
równaniu z rokiem 1949 
oznacza wzrost ponad d' .•.• 
krotnie. W 1938 liczba dzle 
et w żłohkach przy fabrycz· 
nych wyncslla tylko 456. 

l.'a zdjęciu: tygodniowy ilo 
bek prZ!J ,,(!rnc!awsliich zakla­
dach celulo.zowo, papieTili­
czych im J. Mnrcillcw ·kieRo. 
Pielęgniarka W/ieslawa Kuź­
miliska kąpie jednego ze 
sW!Jch :t!ychowanktiw. 

\V środę w 
Oy1ur nocny: Apteka Spolee:&­

na nr 81, Plac Stalina 18 
Apteka Społeczna nr. ł ul 0,­

browsklego 58, tel. 10-34 
Pogotowie Ratunkowe: ul. O­
brońców StalingradU 29. 
tel. on 

Strat Po!ama: 
eza 10, tel. 08 

ul. Mlekiem-

PAflSTWOWY TEATR ZIEMI 
RZESZOWSKIEJ: " Zabawne 
zdarzenie" .godz. 19-ta ... 

MUZEUM OKRĘGOWE WRZE 
SZOWIE: czynne od god>:. 
10-15 

MUZEUM W ŁAflCUCIE: czyn 
ne od gOdz. &-15 

APOLLO - (ul W . Hlbnera): 
"Trudna mllość" - god~ 16. 
18 I 20 

~~~~ 
~~ 
WDK - godz. 17-ta - Om6-

wlenle kBiątkl p 'llmanowej 
"l"udzie na rozscaJ8ctl" 

17.30 Rzeswwska audycja lo­
kalna - program odbierany 
przez głośni kI. 

Program I - na fali 13tt m. 
Program dnia 7.40, 15.25. W!a­

do",oścl 5.05. 6.00. 7.00, 7.~, 
12,04, 16.00, 20.00, 2:: .00. 

5.10 Audycja dla wsI. 5.25 Mu 
zyka poranna. 5.40 Koncert po-

Równocześnie zesoól len DO­
sl~n()wil do końCll roku nie Wy· 

ou ści<' hraku. a każda oozosta· 
lość masy betonowej wyrabiać 
na trv! inke n:e OOou57.c7.aiac do 
7.n'Slc·zenia m.ater ial u Urvgada 
Wróh!a to przonuiacv zesoól 
rvtul tpn wvwalczvli .;ohie IV 

r"al'zacii zobowiazań zia zdo· 
wvch. 

ZMP-owcy Z Błażowej 

wzywają swych kolegów 

do podejmowania 
zobowiązań 

Cz!onkow;e kola Zwi~zku 
Mloclz:eiv Po~s\(e; i\' Blażowei 
(pow. Rzeszów) dla uczczenia 
S\\iel~ I Mala p0stanowili: 

Zarzad Okr. Radiofonizacii 
Kra:u w R7.es 7.ow:e odoow,a;la. 
iac na nota·lke krvlvcwa z nu · 
meru .53 nas7.ei gazt>tv donosi. 
że I"vdHI polE'~eni~ k'NOII'Tl ' KO 

wi Rad:owezla w Lańcuc:e. bv 
w kWIE'tn :u br. orz vstao :1 do 
r<lrl:ofoniza-:.ii Pa likówki i Stra-
lowa. • • • 

W wvn :kll no' a [ki z.a m iesżc7.0 
nei w .. Now:na ch Rzesz.:>w­
sklch" w sprawie oomin:ecia we 
wn ioskach na orem:e 7.a sier· 
p:ell ub. roku bvlc!!o oracow­
nlka aOar<ltll skuou 00 . .lana 
Go:en:a - waL oelnomocnik 
Min. Skuou w R7.eszow:e zaw:a 
damia. ie orzesIano lis·te plac 
n0w:a~O\\'emu oelnomocnikowi 
I'>\ :n. Skuou w l.a :lCuc:e ce:em I 
do"'onan'a wvoJalv. 

urzadzić świetlice. 
zruhlć dwie Ilazetkl dwa 

transoarenty. 
obiać patronat nad LZS 

w Blai.owel. 
przepra,ować 57 roboczol!o­

d7in na boisku sportuwvm. 
Drleprowadll~ Do!!'aclanki na 

lemat Sw1eta l Mala ł . 
'nawi~. lać kiślelsza wSDólllra 

Ce l Domem Kultur\l w Bla­
iowel. 

Równ()('ześn:e 8oe!uia oni do 
w~lv~tkich kół I!roma dzkich 
Z;\'1P na te~en'e gmnv Bla~o· 
wa no noui cc:a oodobnvch zoo 
bow:az8Ii. 

którego ooryjnq produkCję 
rozpoczęla .luz \Vytw6mla 
Pom<x'y Nallkowy<:h '.I'e WIo­
cha<.:l! pod \oVarszawą· 

ProdukcJę ok. 9Ć rooZ<l' 
jów podobnIe cennych no­
wych pomocy naukowych 
rozpocmą w tym roku za,klc>­
dy przemysłu szkolnego. 

~~~:; "~l,:j;~!;d ~~~~e~'~I, ~:~~!~,j I 
CZ!Jtelników do naszej rubry- zalliedb<lne ze wszystkich i5i I 
ki "Dbamy o wygląd naszego niej~cy~h w Rzeszowie. Byly 
mwsta". Dzisiaj drukujemy one rr.iłym I naprawdę pięk· 
dwa spośród r~.' ielu. nym miejscem wypoczynku 

Oto co pisze do nas ob. dla mieszkańców pob-tiskich 
Helena Pi~ta. ulic do chwili, gdy Prezy· 

"Je~tem micszkar.ką ul. dillm MRN postanowiło rOlo 
Kreclmer~, przy której znaj· kopać bunkier znajdujący 

. się lam jesz.cz.e z czasów woj 

VI,aran te rhuJiyanów 
Ostatnio odbyła sie rozora­

W8 przec!wko .awanturnikom z 
Nosówki. ~tórzv urzadz:li awa n 
tu re w cz.as;e zabawy w Przy· 
ovszówce i ooh:li m. in. ob. 
E. P. lob. E. M. 

Wvrokll"m sadu Władysław 
Wiech skaz~nv zoslal na oólto­
ra roku w:ez'en!a. a reszta o· 
skarżonych EUl(enlusz Baran, 
Ęmil Baran. Teofil ' Wiech. Bro­
nisław Wróbel. EUl(enlusz CI­
sek i Mieczysław Kocura . ska-
1.ani zostali na 6 mies iecv w:ę-

ny. Do ozis;ai jednak ,ie 
zakOliczono prac i ob('cnie 
miej~ce to jest zbiorowiskiem 
wszelkich nieczystości. POZJ 
tym zieleńce nie mają żad­
nego ogrodzenia i są depo 
tane. Uważam, że powi nno 
zainteresować się tym Pre­
zydium j\\RN". 

• • • Pracownicy piekarni przy 
ulicy Baldachówka .. 6~ pod· 
kreślają w swym lIscle: "PrJ 
gr. iemy przyczynić się do po· 
lepsz('!lia wyglądu naszegrJ 
miasta. Administralor bu· 
dynkl!. w którym pracujemy; 
ob. Filipowicz, nie raczy na ' 
wet tu zaglądnąć, by spraw· 
dzić, jaki jest jego wygląd. 

Będziemy pić polski szampan 
Od pierws7.ych dni tnarc~ 
w korytarzach sloi woda .. za· 
lewając piwnicę oraz m.lesz· 
kanie ob. Sm,ałego. Z Jamy 
piecowej w naszej piekarr:t~ 
musimy codziennie wynosie 
po 20-30 wiader wody. R:.J· 
ry wodociągowe w budynKU 
tym są popękane, a wylewa­
ne nieczystości splywają 
wprosI do piwnicy". 

Zan im l!Tona słodk:ch, zloc:­
slvch owoców doirzalvch w win 
nOcach z:em; lubuskiei orzem'e· 
nia sie w 5zamoan. l;tórello 
p:erwsze butełł\i - DO okres ie 

Rzeszowie 
ranny. 6.15 Pieśni chóralne. 
6.30 Kalenda rz radiowy. 6.37 
Wlą>:anka metodlt Lehara . 6 .45 
Dla wychowawczyń p rzedszko­
lI. 6.50 Gimnastyka. 7.13 Moza:­
ka muzyczna. 8.00 Muzyka po­
ranna. 9.00 Dla klas VI. 9.30 
Koncert sollstów. 10.00 Radziec-
ka muzyka kameralna. 10.25 
Muzyka rozrywkowa. 10.55 
Skrzynka ogólna. 11 .05 Dla ktas 
l-II. 11.30 Muzyka j aktualno­
ścI. 12.10 Melodie ludowe róż­
nych narodów. 12.45 Audycj a 
dla wsi. 13.00 Przerwa. 15.30 
Dla młod7Je1y. 16.05 Muzyka 
dla wszystkich. lV .OO Wszechl'!l­
cs Radiowa. 17.15 .. Pol~k ' e me­
lodie ludowe. 17.30 Muzyka roz 
rywkowa. 18.00 Pieśni. 18.20 Po­
etycki koncert życzeń. 18.50 
"Słowniczek muzyczny". 19.20 
Koncert chopinowskI. 19.50 
Aud. dla wsI. 20.30 Koncert Ży­
czeń. 21.40 "Spartakus" 
fragm. pow. H. Fasta. 22.00 .RII­
dlowy kurs języka rosyjskiego 
dla początkUjących. 22.20 "C..:e­
go chqtnle słuchamy". 

Pr()gTSm II - na faU 387 m. 

pro.!(ram dnia 7.43 , 13.05. Wia­
domości 7.50, 14.00, 18.15, 21.30, 
23.35 . 

' .00 Muzyka poranna. 9.00 Dla 
klas VI. 9.30 Koncert soUstÓw. 
10.00 Przerwa. 13.10 Przegląd 
prasy stołecznej . 13.15 "Bume­
lant z pOkładu IdY", ode. 0-

pow. G. Morclnka. 13.35 Mu­
zyka baletowa. lł.l0 Dla klas 
III-tV. 14.30 Koncert solistów. 
15.00 Wszechnica Radiowa. 15 .20 
Muzyka rozrywkowa. 15.50 Au­
dycja aktualna. 16.00 Kon cert 
sollstów. 16.30 Ploflenkl radz!ec­
kle. 17.00 ,.Z życia ' Związku 
Radzieckiego" . 17.30 "Na war­
szaWSkiej fali". 18.00 "Ze spor­
tu". 18.05 A. SzalJńskl - dru~1l 
Stlita góralska. 18.20 Sonaty 
Beethovena. 18.50 Radiowy po­
radnik językOWY . 19.00 Muzyka 
I al<Łualnoścl. 19.25 AudYCja o 
ksląt~e A. Seghers ,.Za bialym 
murem". 19.45 Koncert muzyki 
estradowej. 20.40 Reportat lite­
rackI. 21.00 Muzyka taneczna . 
21.45 Wiadomości sportowe. 
21.50 Mascagnl - "RycerskOŚĆ 
wieśniacza'" opera w je'dnym 
akcie, 21.15 Muzyka tanęezna. 

prób - ooiawla s;e wsorzerla· 
ŻV - odbywa sie skompl:ko­
wanv oroces produkcvinv. 

Ze 100 kI! winoQ'ron t!oczy 
sie 60 litrów mO!'zc7.u. z które' 
I!O trzy!:rotn:e. W ce:u usz:a· 
chetniel1'a orzvs 7. lef!o na'o:>iu. 
śc:aqanv lest os.ad. Wtvm sa· 
mym czas:e sloon;owo rOZ/TIna· 
żaia s!e dodawane do moszczu 
drożdże szampańsk:e. Tak o,zv· 
p'otowanv monCl zlewany iest 
do bulelek. um ;~szcza sie goo 
na okres 1-3 m'es iecv w tzw. 
szleol.ach wtemoeralurze):j 
stoon:. \V:tedy wvtwarz<l s :e w 
nim ciśnien:e sieQ'a!ace 6 at­
mosfer. Nasteoll!e okr<'5 v,·laści. 
wei f\' rmentacii. Butelki Drze· 
n~i sie na 7-'3 mi c ~ ' ~cv w 
chlodn'eisze m:elsce. P:erwsza 
oaM ia PO':skiel!'o szamoan.a orze 
chodzI oh"cnie ten oroces w Lu 
buskiei Wv1wórni \Vin w Zie· 
lonei Górze. 

SIoDnIowo oo'rzel\'aiac. w:no 
s7.amoańsk:e sta !e s:e coraz bar 
dz:el orzeiroczvs'te. nab;era o:e· 
kncgoo zloc:sleP.'o ko!oru. Na~:e· 
puie leraz ieden z naiciekaw· 
szych procesów orodukcii. 
Wszystkie butelkI uklada s:e w 
tlozvcil oochvlei. Codz:ennie 
orzez 2 miesiace o!7.vchodza tu 
tal robotnicv l każda bute:J,e 
obr~caia o 45 ' stooni. N 8 kor· 
kach osadzai~ sie resz,lkl mo­
szczowego osadu. 

Gdy osad w calości SkUD! s:e 
n.a korku. zosla;e on usun:etv. 
Robotn:cv w~ewaia do każdei 

butelki łO-12 cm sześc. lik!eru 
z mOSZCZll !!ronowef!o. Szam · 
oan nadaie s;e wówczas do pl. 
cia. 

""amv miesiąc czystości. 
Pora ,,;ięe naJ wyższa. by za­
brać się do porządkówl 

Tllrnie) szachowy 
o indvwidualne mistrzostwo 

woj. rzeszowskiego 
W poniedziałek rozpocząl sl~ 

w Rzeszowie Indywidualny tu.r­
nIej machowy o mistrzostwo 
wojew6dztwa. W turnieju biorą 
udział mistrzowie poszczegól­
nych powlató~ oraz najlepsi 
szachiści Rzeszowa I przemyśla . 
Ogółem startuje Ił uwodnlk6w. 

W pierwszym dniu padły na­
dly następujące wyniki: 
Turek (SpójnJa Jarosław) 

Olear (Kol. Przem.) 1:0 
Nowak (Sarzyna) - BudzyńskJ 

(Spójnia Dębica) 1:0 
Kuklelczak (PDK Przem .) 

Nahl1k W. (Bud. Rzeszów) 0:1 
Raunek (Stal Rzeszów) - Drusz­

klewlcz (Bud. Rzesz6w) 1:0 
Franis:z:yn (Ogniwo KolbusUlwa) 

- Obrzud (Górnik Gl1nlk) 0:1 
Byrte\( (Bud. Rzeszów) - Kara 

(Bud. Rze9Z6w'j 0:1 
WynikI drugiego dn. mistrzostw: 

Olear (Kole.1arz Przem.) - Kara 
Bud. Przem.) - Ó,5:0.~ 

Obrzud (Górnik Glinlk) - Byr­
tek (Bud. Rzeszów - 0:1 

Druszl<iewlcz (Bud. RzesZÓW) -
Franiszyn (ogn. Kolb.) - 1:0 

BUdzyńskJ (Sp6jnla Dębica) 
Kuklelczak (PDK Przem .) - 0:1 

Turel< (Spójnia Jarosław) - Za­
charko (PDK Przem. - 1:0 

Nahlll~ W. - Raunek 0,5:0,5 
Partia odlotona: Trafldlo - No­

wak. 

Pracownicy poszukiwani 

Wysoko-kwalifikowanych MALARZY do robót kleJowych I oleJ­
"ych (konstrukcje stalowe), BLACHARZY do robót budowlanyell '. 
I układaczy płytek (fliz) zatrudni ~ zaru Zarąd BudOWlany Nr 1 
Zjednoczenia Przemysłowego Budowy Huty Im, LeDlna. Zgłoszenia 
przyjmuje Centralny Ośrodek werbunkowy Kraków. Nowa Huta, 
Osiedle c-2, blok 43: WynagrOdzenie w ig Układu Zbiorowego Pracy I I . 
w Budownictwie strefa I. K ~O 

\V War~za\\':e odbvlo s:e DO­
s'edzen:e m'edzvnarod0wello iu 
ry dla rozstr7.ygnięc:a konkur­
su na nai:erJs7.e oo()W'ad~l1'e. 
zwiazane 7. Wvśc:g;cm Poko'lI. 
Jurv sl<iadaiace s:e Z. orzed· 
~ ta w:cie~! Po~ski. Czechosłowa· 
cii NRD, reore7.eontowane 
przez: St<l n:s lawa Dv!!ala ze 
Zwi~zku Litera!ów P0:sk 'ch. 
Jer 7.e !!O R.aw 'c7.a z "Trybuny 
Ludu". J05efa Rvbaka ze ZW:ljz 
ku L:tNatów Czechoslowacli. 
Jana B!eche z redakcil .. RuCie 
Pravo", Jana Koo:ow'cza ze 
Zw'azku Ule l'alów NRD, o,az 
D'elmara Rp.hs~hu z redakcii 
"Nell~s Deu15ch!and" ooslano· 
wilo PO rozpatrzen:u prac na· 

Kolo ZS 

Rl'wa ni" . I I I nal!TC)oe oosta-
1ow:ono or zvznać nwom 811to­
rom ' Franzowi H.annema·no 
'NR D) za n rac~ ot .. 7m 'a na 
,<o!a" vraz H(~nrvl<ow1 Pa na~()' 
w; (Po:ska l za Drace ot. .. Sma.)< 
l.e:<l za", 

Ogó!('m rozpatrzono 9 orae, 
( CZ(;'('I(l trzy oo~s k:e. trzy nOe· 
'll:ed:e I trzy czechoslo\Vac ~l e. 
Bt>7. ro%o~trZt'n:a oozos-t aw iono 
f]ade~I a na doda Ikowo orzez n'e· 
mieckie iurv orace oubllcvstvcz 

11j Ernesta Lichtnera oraz nao" 
slanv DTlt'7. illrv czechoslowac· 
k't' w:ersz Jost'fa Ok laheca, 
Ildyż forma tych orac n:e 0000-
\I,·"rl ała warunKom konkursu. 

0 10 all!orzv 9 rozoatrzon vch 
n~ac i Ivtulv tych orac: Luc'e 
Tauhova - .. 37 podpisów". Jo­
sef Pondel ik - "Na Ic;eiszv e· 
lap". autor nil'7.nanv ,.Seozi.a 
Ben dok". Paul Thvre~ - .. Na. 
sze droM sa wsz~d zie". Fra nz 
Han:lemann - "Zm:aIl3 kola", 
Hermann Haun - "Dwa et·aoy", 
Jan Szczeokowski .. Start 
f\'arcln8 Kobuza". Konrad 'a· 
o:n - .. Rewanż". lIen.ryk Pa­
MS - .. Smak ie!aza". 

Praca Paul Thyret ot. .. Na­
sze droQ'i sa wszenz!t>" druKo. 
wa r.a bedz ie w orOllramie VlI 
Wvśc:([U Pokoi u. 

"Sta rl" 
mn już znaczne osiągnięrja 

Coraz żvw:el i wS7.uhstron· 
n:ei r07.wi:a s;e soort wśród 
rzem ieś! n : l,ów rzeswwskich i 
ich rodzin. Powolan:e w ub'e· 
l!lvm rOKU nowee-o zrzeszenia 
soortOWE',20 .. Slart" stało s ;e 
n:ei<lko ounktem zwrotnym w 
wa 'ce o um<lsowlen:e sportu 
wśród rz"m'eś~ników zatrudn:o 
nvch w różnych l w:azka.:h bra·n 
żowl'ch I soóldz;eln iach oracy. 
Dowodem może bvć fakt że 
rzt>szowskie kolo ZS .. Start;' nr 
306, które w ma iu ub. r. łiczy !o 
zaledwie 22 członków. dziś Zr7.e 
sza IlIi 440 osób rozw:laJ~C 
prace w takich sekciach ia,k oil. 
ki nożne!. motorowei. bokser­
sk:ei. ten:sa ~·to!olVe!!o. s7.ac:,o· 
wei. ·siatkówki. · koszvkćwk i. lek 
koatlelvcmei i sDortowel2'O przy 
I!Qlowa nia oQ'Ó: ne 2'0. 

r.\'odz:el - chłopcy ! dzi{'w· 
czela - prz{'ważn 'e rzem : eś~n ; ­
cv i dz:{'ci r ze m:eślnił<ów z wie: 
k!m zaoa!ern uczes7r'~ia na 
,t ren i.l1!!i orowad.ume orzez do­
św;ack7.0nvch trenerc'rw. takich 
lak Majeran czy Wrób!ewski. 

Doroczne zcbran :e s.orawo­
zdawczo·wvborcze rzes7.0lI'sk :e. 
12'0 koła ZS .. SIart". które odbv­
lo 5:e w dn iu 9 bm. wykazało 
duża oonularność tego mlodego 
zrzeszen'a wśród rzem:osla. W 
parze z lvm ida też coraz lo leo 
sze wvnikl oracv. Doi śC:e dru· 
żvnv o:lkarskiei .. Starlu" aż do 
trl~C 'e !!o rzutu sootkan:a o 
"Puchar Po!ski" w ub. -roku. 
czolowa pozyci.a tel drużvny w 
tel2'oroc.wvćh rozl!'rvwk.acn o mi 
strzoslwo klasv C, za'ecle Orzez 
oatrol motorowy ZS "Start" 
IV m'eisca w raidzie do .lablon 
kI. dobra lokata ambitnel!'o pa· 
trolu b'oracego DO raz' p!erw­
szv przy t<lk s!lne! ko.nkuN!nci i. 
l!r\z 'al w mar~7.ach Da·fro:owvch 
.. Ostatnim Szlakiem Generala 
Waltera Swierczewskiee-o" 
szerel!' n:ezlych wyn;ków u· 
zyskanych Drzez ooz;O&t~łe sek· 
cie lo widoczne już rezultaty 
rozwoiu soortu możliwe do o· 
s'al'T1 iec:a dziek! s·ta:e wzra· 
~'aiacei 1rosce nasze.I!'O rządll 
i oart ii o oodn'es:enie teżvznv 
i'zvcznei mas rzem;eśln:czl'ch . 
Jesttó takie dowodem dob re j 

vr!cv rady kola I Rady Ok re' 
'!owel ZS .,SI,IHt". 

W deQ'oroczn vm sezon le soor­
towvm slo ia orled kol"m ie. 
~lcze OOWa1.n,e,15Zol xadan :a. 
h'\asowe zdoh\'wanie norm na 
odznake SPO, st8.ranne przy· 
!!olowan'e s:e do obchodu S",ie 
la l Maia oraz do 50artak:ady 
lwia t Og-ó:noDo!sl<'ei Sparta· 
'ódv ZS "Start", która odbę· 
dl.ie s'e latem w Lublinie, wal· 
ka o da:sze umasowI('..n ie I ożv. 
wienie or.acv wszystkich sekcii 
- lo tylko cześć af11!J:tne!!o 
Illanu iaki nakreśliła sobie ra· 
da kola. 

Rea!izac'a tvch 7.ao.ań n-l! C()o 

d7,:l'ń winna być amb :cla WSZy· 
I;lk'('h zarówno dz lalaczy iak 
Id trenerów. Instruktorów 1 za. 
w:x!n:ków kol a Bo tv!ko kolek· 
tl'w'nv wvs:lpk może dać d<> 
datnie wvn ikl. 

Jakże wiec n'ezrozumr~lvm 
wvdaie s:e na tym I'e oboiel· 
nI' stosunek do ZRl'ann:en 'a u 
m85ow:en:8 i rozwotu s-Dorltl 
wśród rZ<'m:osla ze stronI' 
zwiaz.ków braniowv~h sze-reg-ll 
5-oó/dzielnl pracy f de!eQ'atuT\ 
ZSPiRZ. Tvlko ieden zw:ązP~ 
bran7.olVv Spółdz i t'lni Chem'c7. 
no Minera\. reor~7.entowanv b ... 
przez swef!O przeostawiciela ~. 
dorocznym zebraniu sorawl) 
zdawczo·wyborczvm koła. In l' 
nawet n:e zainteresow.alv ~., 
tym ważnym wvrl~r7.eniem \\ 
życiu sporłowvm swe!!o oi0l1l' 
A sz.koda hard7.0 ~zkoda. 130 
przec:eż kolo mA oelne prawo 
dQmal'ać sle sta!e opieki I DO· 
mocy z ich strony. 

S<jdz:my z.alem. że zrozum:e­
fa one swói blad I o.ardziel za. 
troszczą sie o sorawv mas rze­
m ieślniczvch. o Ich wS7.ech­
stronny rozwój fizyczny I kuitu 
raln v. 

ZS "Slart" ma orzed 50b~ 
w:e:k:e oerspektvwv rozwoiu. 
N;e trzeba wiec szczedzić sił 
! trudu. bv OOI)rzez aktywna 
d7.:alalno~ć znalazło ~!e ono w 
rzedz:e orlOdlliacvch zr7.eszen 
soortowych nasze(1'O kraiu. 

T. M. 
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